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Nr. 21. N ow y Targ, dnia 22 maja 1932 r. Rok XX.

Niezwykle wyniki rocznej pracy
O g n i s k a  Z w i ą a j k u

P O D H A L A N I E  !
P o r a ź  p ie rw sz y  w szac ie  n a d e r  s k r o m n e j ,  k r ó t ­

kie j ,  a to  z b r ak u  ś r o d k ó w  —  d a j e m y  do  W a s z y c h  
r ą k  s p r a w o z d a n i e  z dz ia ł a lnośc i  O g n i s k a  Zw.  P o d h a ­
l an  w  Ra b ce -Z dr o ju ,  za o k ie s  o d  28, IX. 1930 roku  do 
31 /XII. 1931 r.

W y d a j ą c  n in ie j sze  s p r a w o z d a n i e ,  Z a r zą d  mi a ł  
n a  ce lu  n a w ią z a n ie  b l i ż sz eg o  k o n ta k tu  z cz łu n k a m i  
i l u d n o ś c i ą  g ó r a l s k ą  Rab k i  i oko l i cy .

Wic ie  j e s t  b o w i e m  jeszcze  n i e z r o z u m i e n ia ,  wielu 
j e sz c ze  z p r z y c z y n  n a m  n ie z n a n y c h  zn a jd u je  się z d a ­
ł a  o d  nas .

W s z y s t k i m  p r a c u ją c y m  czy to  w Zarządz ie ,  czy 
j a k o  c z ł o n k o m  przy św ie ca ła  w s p ó l n a  m y ś l  p o d n i e ­
s i e n ia  k u l tu r a ln e g o ,  s p o ł e c z n e g o  i m a t e r j a l n e g o  m i e j ­
s c o w e j  lud nośc i .

N i e k r ę p o w a n i  ż a d n e m i  w z o r a m i ,  ufa jąc we w ł a ­
s n e  g a z d o w s k i e  m óz g i ,  b r a l i śm y  życ ie  j a k i e m  jes t  —  
s t o s u j ą c  s ię  do  j e g o  w y m o g ó w .  M y ś l ą  w y b i e g a m y  d a ­
l e k o  n a p r z ó d ,  m o ż e  n a w e t  p o z a  dz i s i e j sz e  po k o l en ie ,  
a l b o w i e m  z e r w a l i ś m y  z d z i s i e j s z y m  s t a n e m  rzeczy,  
p a n u j ą c y m  w in n y c h  o rg an i za c j ach .

C z ę s t o k r o ć  tę s a m ą  p racę  w d an e j  mie j sc ow ośc i  
w y k o n u je ,  w zg lę d n ie  udaje ,  że w y k o n u j e  ki lka s ł abych  
» w z a j e m n i e  k łó cą cy ch  s ię  tow ar z y s t w .

Z d a n i e m  n a s z e m ,  P o d h a l e  w in no  bez zw ło c zn ie  
p r z y s tą p ić  d o  sc a la n ia  o r g a n iz a c y j  s p o łe c z n y c h  o p o ­
d o b n y c h  z a g a d n i e n ia c h  i ce lach,  a p rzez  to w z m ó c

i d z i a ł a ln o ś ć  w ręka ch  j e dn e j  o rgan i za c j i ,  goy ż

P o c l l T a l a n  w  K a b o e .
„Ze wsią sw o ją  rod z in n ą  żyj i daj jej, co najlepsze, z d u s ' y  swej 

W ró ć  b rac io m  coś w iedzą  zdobył.  Nie przecinaj  korzeni  łączących cię 
z rod .ia  ziemią.  choćbvś  na k rańcu  świa ta  sie znalaz ł  .

W Ł A D Y S Ł A W  O R K A N .  
(W yjątek  z p r z e d m o w y  na Zjeździe  P odha lan  w C zarnym  D unajcu ) .

zb l i ża ją  się czasy ,  że w p rzysz łośc i  p a ń s t w o  na  Sil­
n yc h  o r g an iz ac ja c h  sp o łe c z n y c h  op ie rać  bę dz ie  r ó ż n e  
sw e  d z ie dz in y  życia p a ń s t w o w e g o .

Si lne O g n i s k a  o zwar tych  i ka rnych  s z e r e g a c h ,  
idące  m i a r o w y m  k r o k ie m  ku w y tk n ię ty m  ce lom,  w s k a ­
z a n y m  n a m  p rze z  W o d z ó w  du c h a  n a s z e g o  — to n a ­
sz e  d ą ż e n i e  i zadan ie .

N a iwn i  m n ie m a l i ,  iż r o z p o c z n i e m y  walkę z c a łą  
m a s ą  r ó ż n o r o d n y c h  to w a r z y s tw ,  lecz r z e c z y w i s t o ś ć  
w y k a z a ła  co in n e g o .  W c iągu  k ró tk ie g o  czasu s w e g o  
i s tn ien ia  n a w i ą z a l i ś m y  se rd e c z n y  s t o s u n e k  z o r g a n i z a ­
c jami ,  j ak  ze Z w ią z k ie m  b. L e g j on i s tó w ,  C e c h e m  R z e ­
m ie ś l n i cz y m ,  O c h o t n i c z ą  S t ra ż ą  P o ż a r n ą ,  o rą z  z C h ó ­
r em  gó r a l sk im ,  luź n ie  c h o d z ą c y m ,  z p r zy c zy n  o d  O g n i ­
sk a  n ie za le ż ny ch .  K a ż d e  z tych S to w a r z y s z e ń ,  p r a c u ­
j ące  na in n y m  odc in ku ,  n ie ty l ko  n ie  p rzec ina  d r o g i  
b r a t n i m  o r g a n i z a c j o m ,  lecz w z a j e m n i e  się z a z ę b i a j ą c  
zdo ła ły  d o k o n a ć  wielu dzieł ,  d la  do b r a  o gó łu .

K R Ó T K I  RYS PR ACY  W  O G N I S K U .

O g n i s k o  z a ł o ż o n o  dn ia  28. IX. 1930 r. i w c i ą g u  
ki lku mi es ię cy  sk u p i ł o  w so b ie  68  cz łonków .  P r a c a  
by ł a  p r o w a d z o n a  w r. 1930 ty lko  w ew n ę t rz n ie ,  gdyż: 
z p o w o d u  p r z e p r o w a d z a n y c h  w y b o r ó w  d o  Ciał  U s t a ­
w o d a w c z y c h  —  O g n i s k o  nie w y s t ę p o w a ł o  z e w n ę t r z n i e ,  
a by  m u  u ko lebk i  nie  p r z y c z e p i o n o  ma rk i  po l i t yc z n e j ,  
czeg o ,  n ie j edn i ,  n i e ch ę t n i e  do  O g n i s k a  u s p o s o b i e n i  —  
sp o d z ie w a l i  się.

N a t o m i a s t  rok  1931,  to rok  p racy twórcze j  i t a
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n a  k a ż d e m  po lu .  Aby  u z y s k a ć  s t a łą  p o d s t a w ę  by tu ,  
Z a r z ą i  O g n i s k a  p o cz yn i ł  kroki  m a ją c e  na celu o t r z y ­
m a n i e  konces j i  na s p r z e d a ż  m o n o p o l u  Ty ton iowego  
•w k iosku  „ P o d  S ło ń c e m "  w, R ab ce  i o d n o ś n ą  k m c e -  
s j ę  o t r z y m a ł  w dn iu  1 ma ja  1931 r. Maj ąc  z a p e w n i e  
n e  ź r ód ło  d o c h o d u ,  Z arz ąd  miał  w ię k s zą  s w o b o d ę  ru-^ 
c h u  i m o ż n o ś ć  real izacj i  swych  z a m ia ró w .  U z y s k a n e  
z t e g o  ty tułu  f u n d u s z e  p o zw ol i ł y  O g n i s k u  w y s t ę p o ­
wać  ze w n ę t rz n i e  poza  R a b k ą  i w czas ie  p r ze w oz u  
z w ł o k  śp .  W ł a d y s ł a w a  O r k a n a ,  O g n i s k o  w y s t ę p o ­
w a ł o  w C n a b ó w c e  o r az  w ys ła ło  de l eg a c j ę  z wie ń c am i  
d o  Z a k o p a n e g o .  De le g ac ja  l iczyła 43 o s o b y  z Rabki ,  
C h a b ó w k i ,  Ronie  —  zaś  n i e z a m o ż n y m  pr z y sz e d ł  Z a ­
r z ą d  z p o m o c ą ,  p o k r y w a j ą c  część k o s z tó w  pr ze j az du .

W  dn iu  14 cze rwca  u iw o r z o n o  Sekcję  d o r o ż k a r ­
s k ą ,  j e d n ą  z n a j z a s o b n i e j s z y c h  Sekcyj  n a s z e g o  O g n i­
sk a .  U ł o ż o n y  r e g u l a m i n  dla  t e j że  Sekcj i ,  da je  jej m o ż ­
n o ś ć  za z g o d ą  Z a r z ą d u  O g n i s k a  r eal izacj i  swy ch  d ą ż ­
n o ś c i  z a w o d o w y c h .  Z o r g a n i z o w a n i e  tej Sekcj i  s ta ło  
s i ę  k on i ec zn ośc ią ,  g d y ż  ch a r a k te r  g ó ra l a  p oc z ą ł  się w y ­
pa c z a ć ,  co p o w o d o w a ł o  u ty sk i w a n ie  k u r a c ju sz y ,  Wł ad z  
a d m i n i s t r a c y j n y c h ,  p o l i c y j ny c h  o raz  K omis j i  z d r o j o w e j

Z a ł oż on a .  Sekcja  zn ac zn ie  o d p r ę ż y ł a  te s t o s u n k i ’ 
a  dała  na w et  wiele m a te r j a ln y c h  korzyśc i  d o r o ż k a r z o m .  
Z a r z ą d  Sekcj i  sk u te cz n ie  in t e r w e n jo w a ł  u d ra  K a z i ­
m i e r z a  K ad e n a  w sp ra w ie  u t r z y m a n i a  d aw ne j  taryfy 
d o r o ż k a r s k i e j ,  w p r o w a d z e n i e  b o w i e m  nowe]  t a ry fy  n a ­
r a z i ł o b y  d o r o ż k a r z y  na k o lo s a ln e  s t r a ty  ( oc e n ia n e  na 
d o r o ż k a r z a  o k o ło  500  zł.), g d y ż  m a ją r  d u ż e  z o b o w i ą ­
z a n i a  f i na n so w e  zac iągn ię te  w czas ie  d r o g im ,  n e zdo-  
a l iby  s;ę z n L h  na l eż yc i e  wywiązać .  Ró w nie ż  w ie l o ­

k r o tn ie  in t e rw e n jo  ,vano w sp ra w ie  uc h y l en ia  n ie s łus zn ie  
n a k ł a d a n y c h  kar  ad m in i s t r a cy jn y c h .  W  t y m  miej scu 
n ie c h  n am  b ę d z ie  wo ln o  z łożyć  o b y w at e l s k ie  p o d z i ę ­
k o w a n i e  Dr. K a d e n o w i  K az im ie rz ow i  za p r zy c h y ln e  
t r a k t ó w  mie  n a y z y J i  sp raw .  S ekc ja  Do roż .  a rska  ś w i a ­
d o m a  sw y ch  z a d a ń  i s tojąGj  na w y s o k im  p o z i o m ie  
p r a c y  społecznej ,  j a k o  też o r g an iz ac y j ne j ,  w a ln ie  p r z y ­
c z y n i ł a  się d o  ca łoks z t a ł tu  n a s z y c h  p rac  w c i ągu  o k r e ­
s u  s p r a w o z d a w c z e g o .  F i n a n s o w o  d o p o m o g ł a  Sekcja  
d o  b u d o w y  sko czn i ,  w czas ie  p o c h o d ó w ,  z j a z d ó w  
i i m p r e z  s p o r t o w y c h  brała  c z y n n y  i p r ze wa żn ie  b e z ­
i n t e r e s o w n y  udział ,  d o s t a rc z a ją c  p o w o z ó w  i tp.

15 i 16 s ie rpn ia  1931 r. by ły  d n i a m i  wie lk iego  
ś w i ę t a  R i b k i  i oko l i cy ,  w tych b o w i e m  dn ia ch  oo r a z  
p i e r w s z y  m ie l i ś m y  zaszczy t  p r z y j m o w a ć  b rać  p o d h a l a ń ­
s k ą  p o d c z a s  Z jazdu  P o d h a l a n  w Rabce .

M im o n itk o rz y stn y c h  warunków, m ałych  z a s o ­
b ó w  f in an sow ych  i braku d o św iad czen ia ,  zm u szen i  
t u ła ć  się  po ob cych  lokalach, w yk aza liśm y  jednak d u ­
ż o  .dobrej woli i zm y s łu  organ izacy jn ego .  P ok łos ie  
p r a c y  bez w zg lęd u  na przekonania polityczne  w y k a ­
z u je ,  iż sp e łn i l i śm y  sw e  zadanie  zadow aln iająco .

Zjazd dał nam  k o losa ln e  korzyści m oralne, p o d ­
n i ó s ł  nas b ow iem  na duchu, wykazał naszą sp ręży ­
s t o ś ć .  organ izacyjną , a nadto b y ł zn ak om itym  środ ­

k iem p r o p a g a n d o w y m  t ę ż y z n y  P o d h a l a  w ś r ó d  k u r a ­
c juszy.  M a l k o n t e n t o m  w yk az a ł  p o t ę g ę  o r gan izac j i  Z w i ą ­
zku^  o raz  n a u c z y ł  ich l iczenia  się z nam i .

B e z s p r z e c z n ą  z a s łu g ą  O g n i s k a  j e s t  s k u te c z n e  p r z e ­
p r o w a d z e n i e  p rzy łą cz en i a  Rabki ,  C h a b ó w k i  i P o n ic  d o  
S ta r os tw a  p o w i a t o w e g o  w N.  T arg u .  S p ra w a  p r z y ł ą c z e ­
nia R ab k i  i oko l i cy  d o  N o w e g o  T a r g u  p r z e d s ta w ia ła  S’ę 
p o c z ą t k o w o  w p ro s t  rozpacz l iwie ,  j e d n a k  dzięk i  s t a n o ­
w c z e m u  ujęciu c a łe go  z a g a d n i e n ia  i zw oła n ia  w dnrn  
19 IV. 1931 roku  N a d z w y c z a j n e g o  W a l n e g o  Z eb r an i a  
C z ł o n k ó w  O g n i s k a ,  ru szy ła  n a p r z ó d  z mi e j sca ,  a m a ­
jąc  za s o b ą ' p r z y c h y l n e  p o p a r c ie  o d p o w i e d n i c h  c z y n ­
n i kó w ,  —  z a r ó w n o  na  t e ren ie  S e jm u ,  j a k o t e z  W o j e ­
w ó d z tw a  i m ie j s c o w y c h  dz i a ł a cz y  —  zo s ta ł a  w całej  
rozc iągłośc i  z g o d n i e  z ż y c z e n ia m i  lud no śc i  p r zyc hy l  
nie  za ła tw ion ą .

N a  tern mie j scu  p r a g n i e m y  z ł oży ć  p o d z i ę k o w a ­
nie za p o p ar c ie  n a s z y c h  z a m i e r z e ń  p r z e d e w s z y s t k i e m  
J W P a n u  Dr. K w a ś n i e w s k i e m u ,  W o j e w o d z i e  K r a k o w ­
s k ie m u ,  Z a r z ą d o w i  G ł ó w n e m u  Z w ią z ku  P o d h a l a n ,  
o raz  po s ł o w i  F e l ik s o w i  G w iż d ż o w i ,  j a k o te ż  l o k a l n y m  
c z y n n ik o m .

W  p a ź d z i e r n ik u  i l i s t opa dz ie  1931 r p r z y s t ą p i o ­
no  d o  b u d o w y  skoczn i  narc iar sk ie j  w Rabce .  M a ją c  
z a p e w n i o n ą  p o m o c  kpt.  Lo teczk i ,  ó w c z e s n e g o  K o m .  
sa rza Kasy  C h o r y c h  w Z a k o p a n e m  —  Z ar zą d  raźn ie  
zab ra ł  się do  p r acy  i w c iągu  k r ó tk ie g o  cz as u  w y b u  
d o w a n o  sk oc zn i ę  n a j t a ń s z ą  w Polsce .

Niec na j  w ol n o  b ę d z ie  n a m  na  tern mie j sc u  z ł o ­
żyć se rd e c z n e  p o d z i ę k o w a n i e  kpt.  Lo teczce za bez in  
t e r e s o w n ą  p racę  n a d  p r o je k t a m i  i k i e ro w n ic tw e m  bu 
d o w y  skoczn i .  S w e m i  za le t am i  i z a s ł u g a m i  zasłuż} ł 
so b i e  u nas  na m ia n o  d o b r e g o  o by w ate la .

U  z a pa l e  i oc ho c i e  d o  p racy niech św ia d c z y  takt ,  
iż właściciel  s toku,  na k tó r y m  w \ b u d o w a n o  skoczn ię ,  
p. S ień ko  Fra n c i sz ek ,  na  k o r z y s t n t c h  dla  O g n i s k a  wa 
r unk ach  zgodzi!  s ię na Wycięcie  lasu,  w cze m wielce 
d o p o m ó g ł  Og n i<ku  do z re a l i z ow an ia  zam ia rów .

Wie l e  p racy włożyl i  p r o w a d z ą c y  r ob o ty  z i e m n e  
o r az  w d rzewie ,  a m ia n o w ic i e  Rączka  F r a n c i s z e k  ze 
S ło n e g o ,  a ki lku c z ło n k ó w  b e z in te r e s o w n ie  zw oz i ło  
ma te r j a ły ,  desk i  i tp.  na mie j sce  p r ze zn ac ze n i a ,  zaś  
S ta n i s ł a w  Kar ku la  p o d a r o w a ł  ki lka d r ze w  o d u ż y m  
prze kro ju .  Z a r z ą d  O g n i s k a  s ta le  czuwał ,  by  p race  b y ły  
w y k o n a n e  z g o d n i e  z p la na m i .

T yc h  ki lka p o b ie ż n y c h  t a k tó w  św ia d c z y  d o b i t n i e  
o z r o z u m ie n i u  nasze j  ide o lo g j i  p rzez wieś .

W  dniu 6 grudnia 1931 r. w Akadem ji Tetm a-  
jerowskiej w Krakowie brała udział delegacja  O gn isk a  
w liczb ie 37  o só b  w strojach góralskich Pod  w z g lę ­
dem  l iczebn ośc i O g n isk o  rabczańskie najliczniej o b e ­
s ła ło  A kadem ję przyczyniając s ię  do jej u św ietn ien ia .

Rok 1930 był okresem  b e z b u d ż e to w y m  i rachu­
nek kasy w y n o s i ł  3 1 0  zł. 50  gr., zaś  wydatki w y n o s i ­
ły  205  zł. 58  gr., czyli  sa ld o  k asow e na rok 1931 
104 zł. 9 ? ę r .  (C. d. n .)
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S p ó l n i e y  s p i s c y .
( D o k o ń c z e n i e ) .

W  d a w n y c h  cz asach ,  za k r ó ló w  po l sk ic h  miel i  
g ó r a l e  s w e  ha le ,  p o l a n y  w Tat rach .  W  szc z eg ó l no śc i  
d o  ws i  J u r g o w a ,  Rz ep i sk ,  C zar ne j  G ó r y  na leża ły  g ó r y  
j a w o r z y ń s k i e ,  g d z i e  p o  dz ie ń  dz i s i e j sz y  i s tn ie j ą  w ma  
p a c h  ka ta s t r a ln yc h  n a z w y  p o la n ,  w e d ł u g  n a z w is k  ich 
a a w n y c h  właściciel i  —  góral i

W ę g r z y  j e d n a k  o de br a l i  w s io m  te p o l a n y  W  J a ­
w o r z y n i e  os i ed l i ł  się N i e m i e c  S a l a m o n ,  a p o t e m  o b e c ­
n y  ks.  H o h e n l o h e .

Z a p e w n i o n o  j e d n a k  lud nośc i ,  tj. d a w n y m  właśc i ­
c i e lo m ,  w l a sac h  i p o l a n a c h  j a w o r z y ń s k ic h  p r a w o  u ż y ­
w a l n o ś c i ,  tj. w y p a s a n i e  o w ie c  i byd ła ,  p o b ie r a n ie  pa-  
s z y v o p a ł u ,  d r ze w a  b u d u l c o w e g o  za b a r d z o  n iskie  c e ­
n y ,  lub  za o d r o b e k ,  a dale j  z a r o b k o w a n ie ,  — j e d n e m  
s ł o w e m ,  cz e r p a n i e  ś r o d k ó w  na u t r zy m an ie .

Lecz  w cz te ry  lata p o  p lebi scycie ,  w roku  1924 
p r z y s z ł o  us ta l e n ie  g r an ic y  P a ń s t w a  P o l s k ie g o  (ale  nie 
t y c z o n y c h  p rze z  góra l i )  i odc ięc ie  t y c hż e  wsi  o d  J a ­
w o r z y n y ,  k tó ra zos ta ł a  jak r esz ta  S p i s zą  w C z e c h o s ł o ­
wac j i .  —

Dziś ,  j a k  w ż y w e m  ciele tkwi  tu g r an ica  z U r z ę ­
d e m  c e l n y m  II. k l a sy w J u r g o w i e ,  z w sz e lk ie m i  for ­
m a l n o ś c i a m i  ce ln e m i  p rzy  ru c h u  g r a n i c z n y m ,  k tó ry 
w ła ś c iw ie  j e s t  r u c h e m  czy s to  g o s p o d a r s k i m .

Wsie  sp i s k i e  : J u r g ó w ,  Rze p i ska ,  C z a r n ą  G ó rę  o d ­
c ię to  o d  ich s t a rych,  a p o d s t a w o w y c h  ź r óde ł  u t r z y m a ­
nia ,  o d  J a w o r z y n y  —  z a g lą d a  im też  w oc z y  nędza.  
W p r a w d z i e  R z ą d  pol sk i  z chwi lą  od łą cz en ia  J a w o r z y ­

n y  z a b ez p i e cz y ł  na m o c y  u m o w y  k ra ko w sk ie j ,  z l ec o ­
nej  p r zez  R a d ę  Ligi  N a r o d ó w  z dn ia  12 m a rca  1924 r.  
zawar tej  m ię d z y  R z ą d e m  p o l s k i m ,  a C z e c h o s ł o w a c j ą  
—  p raw o dal sze j  uż y w a ln o śc i  w  d o b r a c h  J a w o r z y ń ­
sk ich,  i w s ie  z tych  p r a w  fo rm a ln ie  k or zys ta j ą ,  l ecz  
u m o w a  ta n ie  p r ze w id z i a ła  życia i t ych d r o b i a z g ó w ,  
z k tó rych  się to c o d z i e n n e  życ ie  sk ła da .

D o  r. 1924 g m i n y  te w y p a s a ły  w J a w o r z y n i e  d o ­
w o l n ą  i lość owie c  i byd ła .  Z chwi lą  odc ięc ia  g m i n  
g r a n ic ą  o d  J a w o r z y n y ,  Z a r z ą d  d ó b r  ks. H o h e n l o h e  
p a s z ę  dla owiec ,  b y d ła  co ro ku  zm n ie j sz a ,  tak,  ż e  
ob ec n ie  zos ta ło  w g m i n a c h  za le dw ie  2 5 %  g o s p o d a r z y  
n ieco  z a m o ż n ie j s z y c h ,  k tó rzy  c h o w a j ą  o w ce  i m o g ą  
m ie ć  we łn ę  na o d z i eż  dla  sw y ch  rodzin .  Reszta ,  ta  
n a j u b o ż s z a  ludn ość ,  nie m a  p a s z y  ani dla  ow iec ,  
ani  dla  bydła .

P róc z  skra jne j  b i e d y  z b r a k u  dawmych z a r o b k ó w  
w la sach  j a w o r z y ń s k ic h  (nie chcą  n as zy c h  góral i  b r a ć  
d o  p racy) ,  g ro z i  j e szc ze  b rak  w e łn y  na odz ież ,  więc  
i za t r a t a  p i ę k n e g o  s t ro ju  g ór a l s k i ego .

U m o w a  p o w y ż s z a  nie  p rzewidzra ła  w y ra źn i e  w y ­
p a d k u  o d m o w y  p as zy  dla  p o w y ż s z y c h  g m i n , ’ za rząd  
zaś  d ó b r  J a w o r z y ń s k ic h  t ł ó m a c z y  o g r an ic za n i e  p a s z y  
tern,  że jej s a m  p o t r z e b u je  dla j e leni ,  sa rn ,  koz i c  i dla  
w łasne j  ludnośc i .  —  Ró w ni e ż  nie  p r ze w i d z i a n o  w u m o ­
wie  p raw a  p r ze n o sz e n ia  p r zez  g r an ic ę  bez  cła p ł o d ó w  
le śnych ,  j a k  p o z i o m e k ,  b o r ó w e k  i tp. ,  zb ie r an yc h  t r a ­
d yc y jn ie  w l a sach j a w o rz y ńs k i ch .

J A N  B I E L A T G W IC Z .

R f tB K f l  i O K O L IC E
(SZ K IC  K R R J O Z n n W C Z Y ) .

P rz y p i s e k .
O b e z n a w s z y  się z ch a r a k ie r e m  z e w n ę t r z n y m .  

Iz. z n a t u r ą ,  cz ło w ie k ie m ,  j e g o  m y ś l ą ,  ucz uc i em  
i czynem w o g n i w i e  g ó r s k i e g o  ł a ń c u c h a  p ięk no śc i  
ziemi pol sk ie j ,  w R ab ce ,  o d w a ż a m  się o g ło s i ć  p o n i ż ­
s z e  no ta tk i ,  m o ż e  nieco za o gó ln e ,  n i e k ry t y c z n e  i n i e ­
p o w i ą z a n e ,  ale zda je  mi  się.  j e d n e  z p i e rw sz y ch  
w  o b r a n e j  dz iedz in i e .  S ze reg i  sp r a w  n i e z n a n y c h  m n ie  
nie p o r u s z y ł e m  z a p e w n e  i n i e j e d n a  z p e w n o ś c i ą  
w s z k ic u  mieśc i  się p o m j ł k a .  D l a t e g o  z a p e w n i w s z y  
sob ie k r y t y c z n o ś ć  czy te ln ika ,  k tó ry z w a ż y  na  t r u d n o ś ć  
tego r o d z a ju  o p r a c o w a ń  b e z  u ta r t yc h  u p r z e d n io  s z l a ­
k ó w ,  o ś m i e l a m  się szkic swój  r o z p o c z ą ć :

C Z Ę Ś Ć  P IER W SZA .
W ś r ó d  w sz y s tk ic h  ok o l i c  o jc zys te j  z i emi  nasze j  

j e d n ą  z n a j p ię k n i e j s z y c h  j e s t  P o d h a l e ,  to P o d h a le ,  t ę t ­

n ią ce  ży c i em  p a s te r s k ie m ,  pe ł ne  r o m a n t y c z n e g o  u r o k u ,  
p o g o d y  życ ia ,  s tare  o s i e d le  p ie rw ot ne j  po lsk ie j  ku l tu ry .  
T u  d o  dzi ś  s ły c h ać  w po św is ta ch  m o d r z e w i ó w  d a w n e  
l u d u  kole je ,  a d a l e k o  s łyn i e  u r ok  t a j e m n i c y  p o d h a ­
l ańsk ie j  l e ge n d y .

P ię kn ie  i s z e r o k o  c iągn ie  się Be sk id ,  s t r o j n y  
w zie leń ł a n ó w  i l a só w  u s tó p  Tat r .  R o z s i a d ły  s i ę  
p o  n im mia s ta ,  wsi  i p rzys ió ł k i  ci che,  a u rocze .  T o  
t eż  tut a j  j e s t  s i e d l i sko  w c z a su  l e tn i eg o  m i e s z k a ń c ó w  
g w a r n y c h  mias t ,  s t r u d z o n y c h  s z a r z y z n ą  p r ac y  p o ­
w sz ed n ie j .  P e r ł a m i  z i emi  tej,  to jej zd r o jo w is k a .  W ś r ó d  
nich  wy bi j a  się,  nie  w y k w m t n o ś c i ą ,  a r aczej  p r o s t o t ą  
w p o łą cz en iu  z w zr as ta j ą cą  p ie rw sz ą ,  r o z ł o ż o n ą  w ci ­
chej  dol in ie  R ab y ,  o to c zo ne j  les i s t e ini  w z g ó r z a m i  —  
Rab ka .

P o d  Względem t u r y s t y c z n y m  i k r a j o z n a w c z y m ,  
j a k o  o b s z e r n e  po le  b a d a ń  R a b k a  nie u s t ę p u j e  i n n y r r  
l e tn i s k o m  i z d r o jo w is k o m  p o l s k i m .  R a b k a  l ezy  w d o ­
linie R a b y  w K ar p a t ac h ,  w s ło ne cz n e j  Kotlinie,  k tó r e j  
śc i any  w y ł a m u j e  Ra ba ,  tw o r z ą c  z d w ó c h  s t ro n  jej u j śc ia .  
O k a la ją c e  ją  szczy ty ,  oKryte l a s am i ,  d o c h o d z ą  d o  100G 
m e t r ó w ,  p r zy c ze m  dalej  na p ó ł n o c  rozc iąg a  s ię  Beskid;
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G d y  d o  t e go  w s z y s tk ie g o  u p r z y t o m n i m y  s o b i e ( ! 
ż e  ru h g r a n ic z n y  w ce lach g o s p o d a r c z y c h  to nie  ruch 
p o d r ó ż n y c h ,  że p r z t p u s t k a  g ran i cz na ,  to nie  p a s z p o r t  
p o d r ó ż n y ,  da ją cy  p e w n e  ulgi  dla p o d r ó ż n e g o ,  np.  p r a ­
w o  p r z e n o s z e n i a  na  w łas ny  uż y t ek  p e w n ą  i lość p a p i e ­
r o s ó w  czy ty to n i u ,  że t ak częs to  f u n k c jo n a r j u s z e  celni  
z  r eg u ł y  widzą  w k a ż d y m  prawie  gór a lu ,  n aw e t  j a d ą ­
c y m  w ce lach  g o s p o d a r c z y c h  p rzez g r an i cę  — p r z e ­
m y t n i k a ,  s z m u g le r a ,  to  u lg i  u m o w ą  p r z e w i d z i a n e  dla 
p o w y ż s z y c h  g m i n  sp i sk ich  p rzy  p r z e k r a c z a n i u  g r a ­
n i c y  do  J a w o r z y n y  w ce lach  g o s p o d a r c z y c h  n ie  są  
u l g a m i ,  a u t r ap ie n i e m ,  a s a m a  g ran ic a  dla Sp i szą  
i  O r a w y  s t r a s zn ą  co na jm n ie j  p o m y łk ą ,  zaś  d la  p o ­
w y ż s z y c h  wio sek  w id o c z n ą  k rzyw dą .

J a k o  na jb l i ż s i  sp ó ln ic y  i s ą s i ed z i  z n a m y  te u t r a ­
p i e n i a  Sp i szą ,  o d c z u w a m y  je i r o z u m i e m y .  D la t e g o  
t e ż  p rzysz l i  d o  nas  na B u k o w in ę  d o  p. Cwiżewicza ,  
d o  d o m u  L u d o w e g o  wójcia : J a k ó b  W o j t o s  z J u r g o w a ,  
A n t o n i  Bu dź  z Rzep i sk ,  A n to n i  T r z o p  z Cz arn e j  G ó ry  
w  t rosce  i w im i e n iu  sw yc h  g m i n  po  radę,  j a k o  do  
s p ó l n i k ó w ,  j a k o  g r o m a d a  d o  g r o m a d y  —  i nie  z a ­
wied l i  się.

U b i e g ł e g o  lata,  w k i lkan aśc ie  dni  po  za m kni ęc i u  
g r a n ic y  dla p ł o d ó w  leśny ch  i n a ł oż e n ia  cła p rzy  p r z e ­
n o s z e n iu  ich z l a s ó w  ja w o r z y ń s k i c h  — a to  na m o c y  
wła śn ie  tej u m o w y  krako ws k ie j ,  na  p o d a n i a  g m i n  
J u r g o w a ,  Rzep i sk ,  Cz arn e j  G óry ,  Bu k o w in y ,  po p ar t e  
p r z e z  Tow .  P rzy jac ió ł  B uk o w in y ,  a sz cz eg ó ln ie  Sp i szą  
i O ra w y ,  M in i s t e r s tw o  S k a r b u  zez wol i ło  lud no śc i  wsi 
s p i s k ic h  p r ze no s i ć  p ło d y  l e śn e  z l a su j a w o r z y ń s k i e g o  
p r ze z  U r z ą d  ce lny  w J u r g o w i e  bez  cła i bez o g r a n i ­
c z e n i a  na r ów ni  z p ł o d a m i  ro l nem i ,  ku wielkiej  r ado-

l i m a m w s k i ,  na w s c h ó d  G orc e ,  na za ch od z ie  p a s m o  
B a b i e j  G óry ,  na p ó lu d n i u  zaś Tat ry.  Z ak ła d  z d r o j ow y 
l eży  w śr ód  50  cio m o r g o w e g o  pa rku  na w ys ok o śc i  
b e z w z g l ę d n e j  od^ 508 (stacja ko le jo w a)  d o  540 m. n a d  
p o z i o t n  morza .  Ze w z g l ę d u  na s a m o  p o ło ż e n ie  i k l i ­
m a t  o raz  ź ró d ła  s o l a n k o w e  j o d o w e  s t a nowi  Rab ka  
id e a l n e  z d r o j o w i s k o ,  sz cz eg ó ln ie  dla wieku  d z i e c i ę c e ­
g o .  Jes t  to  m i a s t e c z k o  w po w iec ie  d o n i e d a w n a  m a ­
k o w s k i m ,  a po  redukc j i  t e g o ż  p r z y łą c z o n e  z w ie lką  
d l a  j f g b  . p o J ! n l a n i z m u “ k o r zy śc ią  d o  N o w e g o  T a r g u  
w  w o j e w ó d z t w i e  k r a k o w s k i e m .  *) S tac ja  k o le jo w a  l e ­
ż y  n i  l i i j i  N i w y  Sącz  —- C h a b ó w k a  —  K r a k ó w  
■o 109 k u .  o l  t e go  o s t a tn ie g o .  S a m o  m ia s to  w y k a z u ­
j e  wielki  i m p u l s  i ż y w o t n o ś ć  i m a  s t ać s ię  p o d o b n o  
w e d le  u p o r c z y w y c h  wersyj  p o w i a t o w e m .  Z a k ł a d  Z a ­
w i e r a  k i l k a dz ie s i ą t  p e n s j o n a t ó w ,  o l b r z y m i ą  i lość  will ,  
s t a l e  s ię  zwię ks z a j ą cą .  P o  u z y s k a n i u  poży czk i ,  za k ła d

*) P on iew aż  d o n ie d a w n a  części sk ła d o w e  R a b k i-Z d ro ju  l e ­
ż a ł y  w  różnych  pow ia tach ,  po łączo n o  z w ie lką  dla  zdro jow iska  
korzyścią Rabkę do j e d n e g o  p o w ia tu  n a jp ie rw  w M akowie ,  obecn ie  
ido N o w eg o  T a rg u .

ści p r z e d e w s z y s t k i e m  tych  b i e d n y c h  n a s z y c h  gó ra le k .
Na d r u g ie  p o d a n i e  t yc h że  g m in ,  p rzy  inte rwencj i  

r ów ni eż  Tow.  P rz y jac ió ł  Sp i sz ą  i O r a w y  i P rzy jac ió r  
B u k o w in y ,  M in i s t e r s t w o  S ka r b u  zezw ol i ło  na  p r z e n o ­
szen ie  p rzez l u d n o ś ć  tych wiosek  wełny ,  za z e z w o l e ­
n iem  z b i o r o w e m  przez  t e n ż e  U r z ą d  celny,  lecz już  za 
o p ł a t ą  cła, j a k o  o d  wełny  ku p io n e j  w C z ec ho s ł ow ac j i  
na  w ła s n y  uży tek .  D o t ą d  w y m a g a n o ,  by wełnę  o t r z y ­
m a n ą  o d  r od z i ny  lub  k u p i o n ą  w male j  i lości  w J a ­
w o rz y n ie  lub  P o d s p a d a c h ,  o c l e w a n o  w U rz ęd z ie  cel 
n y m  w C z a r n y m  D u n a jc u .  M ia ła b y  z a te m  w ę d r o w a ć  
ok rę ż n i e  j a k ie  150 km.  p rze z  Cz ec h o s ł o w ac ję .

J a k  w id z i m y ,  w ła d z e  ce n t r a l ne  w W a r s z a w i e  
r o z u m i e j ą  to  p r z y k r e  p o ło ż e n ie  wsi  sp i sk ich  i cc. 
n o s z ą  się w y j ą t k o w o  z ca łą  se rd e c z n o ś c i ą  i ze 
z r o z u m i e n i e m  d o  sp r aw ,  k tó re d o j d ą  t a m  d o  w i a d o ­
mo śc i  i d a j ą  d o w ó d  op ie k i  n a d  g ó r a l a m i  sp i s k im i .

S k ie r o w a n ie  ru ch u  l e t n i s k o w e g o  w tyeh c i ężk ich 
w a r u n k a c h  na Sp i s z  i O r a w ę  b ,  lo b y  j e d n a k  naj l ep -  
sz em  w y r ó w n a n ie m  kr zyw d,  wy n ik ły ch  z po d z i a ł u  
tyc h  z i em  S p i s k o  o r aw sk ic h  i wj  ró w n a ł o b y  s t r a ty  p o ­
n i e s i o n e  w d o t y c h c z a s o w e i n  g o s p o d a r s t w i e  p as te r sk ie m  
góra l i  S p i s ko  O ra w sk ic h .

J a k ie ż  w d z i ę c z n e  z a d a n i e  s ta je  p r ze d  o ig a n i za -  
c j ami  sp o łe c z n e m i  dz i a ł a j ą ce m i  na P o d h a lu ,  a szcze 
go ln ie  p rze d  in te l igenc ją  p o d h a l a ń s k ą , —  u t rwa le n ie  p r z e ­
k o n a n i  w d u s z a c h  po l sk ich  góra l i  S p i s ko  o r aw sk ic h ,  
że  ci, co p rzys ta l i  d o  Po lsk i  —  m ą d r z e  zrobi l i .  T r z e ­
ba j e d n a k  p r z y s t ę p o w a ć  d o  tej p r acy  b ez in te re so w n ie ,  
ze sz cz e r em  se rc em g ó r a l sk i em .

—  O za i s t ,  b o  j e s t  to  wie l go  rzec
Jan Gm dyn.

wzras ta  z dn ia  na dzień,  by  s t a n ą ć  na równi  z pier  
w s z o r z ę d n e m i  z d r o jo w is k a m i  I r a j u  i zag ranicy.  N i e ­
d a w n o  w p r o w a d z o n o  n o w e  n a z w y  ulic i alei.  W Rab 
ce t rwa s e z o n  ca ło r ocz ny ,  ruch k l im a ty c z n y  jept o l b r z y ­
mi  (w s e z o n ie  w a k a c y j n y m  do  15000  osób) .  Z je ż d ż a -  
się tu sp o r a  i lość ko lon i j  m ł o d z i e ż y  z w ięk sz yc h  mias t  
Po lski ,  z k tó r y ch  p e w n e  p o s ia d a j ą  w łas ne  b u d y n k i .  
W  z imie z n a jd u je  ęię tuta j  w s p a n i a l e  t e ren y  na r c ia r ­
skie ,  m a ł o  u c z ęs zc z an e .  Z a r z ą d  z d r o jo w y  z a p r o w a d z i ł  
t o r  s a n e c z k o w y  i ś l i zg a w k ow y.  S ta r a n i e m  O g n i s k a  
Z w ią z k u  P o d h a l a n  u k o ń c z o n o  w - g r u d n iu  r. 1931. 
w R ab ce  n o w ą  sk oc zn ię  na rc ia r ską .  N u w o w y b u d o w a -  
na  sk oc zn ia  z n a jd u je  się na  p o m o c n y m  s to k u  G r z e ­
bienia  (679 tn) w k i e ru n ku  Z ar y te g o ,  od le g ł oś c i  1 km. 
o d  Z a k ł a d u  Z d r o j o w e g o  i j e s t  t y p u  ś r e d n ie g o ,  n o r  
w e s k i e g o ,  o p r o g u  w is z ą c y m .  M a k s y m a l n a  os ią ga l -  
n o ś ć  s k o k o w  d o  50  m ., l ą d o w a n i e  n a d z w y c z a j  rozleg łe .  
S k o c z n i a  w y k o n a n a  j e s t  p r aw ie  w całości  w  t e ren ie ,  
z a k o ń c z o n a  w s tylu  p odh alańsk im . I m p o n u j ą c y  w y ­
g lą d  no w ej  sko czn i ,  k tó r ą  o b o k  k rokwi ,  K ryn icy  i W i­
s ły  za l iczyć  t r ze b a  d o  p ow ażn ie jszych  w  kraju, p o d ­
no s i  jej n i e z w y k łe  p iękne  p o ł o ż e n i e  w śród op ra w y
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Pomnik godny pamięci Orkana
to Dom Podhalański w Nowym Targu.

D o  p o r u s z o n e j  w  d w ó c h  p o p r z e d n i c h  a r ty k u ł ac h  
s p r a w y  b u d o w y  O r k a n o w e g o  p o m n i k a  w N o w y m  T a r ­
g u ,  n a l e ż y  j e szc ze  dla ca łośc i  d o d a ć  ki lka uwag .

O t ó ż  na  w i a d o m o ś ć  o decyzj i  R a d y  Mie j sk ie j  
co  d o  mi e j sc a  p o d  p o m n i k ,  o s p o s o b i e  r o zp i sa n ia  
i p r z e p r o w a d z e n i a  k o d k u r s u  o raz  o w y n ik u  s ą d u  k o n ­
k u r s o w e g o ,  Z a r z ą d  G ł ó w n y  Zw.  P o d h a l a n  p ow zi ą ł  
j e d n o m y ś l n i e  uch w ał ę ,  iż w o b e c  t e g o  ca łą  s p r a w ę  
b u d o w y  p o m n i k a  m u s i  u w a ż a ć  dalej  za o twa r t ą ,  p o ­
s t a n a w i a j ą c  u c h w a lę  t ą  p r ze s i ać  na  ręce P.  bu r m is t r z a  
R a j s k ie g o .  D o d a m  o d r az u ,  że za s t a n o w i s k i e m  Z a ­
r z ą d u  G ł ó w n e g o  o p o w i e d z i a ł o  s ię  j e d n o m y ś l n i e  O g n i ­
s k o  Zw.  P o d h a l a n  w W a r sz a w i e ,  a t ak ież  s t a n o w is k o  
z a j m u j e  n i ew ą t p l i wi e  cala m y ś l ąc a  i czu jąca op in ja  
p o d h a l a ń s k a ,  k tó ra  sp r aw ę  tę ś l edzi  i ż y w o  się nią  
in t e res u je .

W i e m y ,  że s z l a c h e tn ą  m y ś l  b u d o w y  p o m n i k a ,  
r z u c o n ą  p rzez n as zy c h  braci  P o d h a l a n  z A m e r y k i ,  p o d ją ł  
tut .  Z w ią z e k  P o d h a l a n ,  k t ó r eg o  Z a r z ą d  G ł ó w n y  o g ło  
si ł  w  „G az ec ie  P o d h a l a ń s k i e j -  o d e z w ę  z a p e l e m  do  
lu d n o ś c i  o p r ze sy ła n i e  na  t e n  cel s k r o m n y c h  ch oć by  
d a t k ó w .  J e s t  to  więc  akc ja  z b i o ro w a ,  w y s i ł e k  w s z y s t ­
k ich P o d h a l a ń c ó w  i d l a t e g o  u w a ż a ł e m  za swój  o b o ­
w i ą z e k  s p r a w ę  tę  w  „G a ze c i e  P o d h a l a ń s k i e j -  naświet l ić .

G d y b y  p o m n i k  s t a w ia ło  j a k ie ś  p r y w a t n e  g r o n o  
lu dz i  czy  j a k a ś  s p ó łk a  na swój  ko sz t  i s w o ją  o d p o ­
wi ed z ia ln o ść ,  to i w ó w c z a s  m o g l i b y ś m y  w p r a w d z i e

u w a g i  sw o je  w y p o w i a d a ć ,  al e n ie  m ie l i b y ś m y  p r e te n -  
syj  d o  z a s a d n i c z e g o  g łosu .

Tu  j e d n a k ,  co p o d k r e ś l a m ,  rzecz m a  s ię  z u p e ł ­
n ie  inaczej .  Tu  m u s i m y  z a br ać  g ło s  i m u s i m y  z o b o ­
w ią z k u  żądać ,  a b y  s p r a w y  o wie l k im p o d ł o ż u  id eo -  
w e m  i j e szc ze  w i e k s z e m  zn a c z e n i u  w y c h o w a w c z e m  
dia p o d h a l a ń s k i c h  p o k o l e ń  n ie  p i t w a n o  w k o r y tk u ,  l ecz  
aby  j ą  t r a k t o w a n o  na p o z i o m i e  g o d n y m  O r k a n o w -  
sk ie go  im ie n ia  i J e g o  świę te j  d la  n a s  w sz y s tk ic h  p a ­
mięci .

W  tych dn ia ch  m in ę ł a  d r u g a  b o le sn a  rocznica  
O r k a n o w e j  śmie rc i  ( z m a r ł  14 m a ja  1930 r.) D u c h  j e d ­
n ak  O r k a n a  ży je  m ię d z y  n a m i  i n ad a l  dz ie rży  gaz -  
g o w s k ą  b u ł a w ę  n a d  ca le m sz e r o k i e m  P o d h a l e m .  M ł o ­
d e  p o k o le n ia  p o d h a l a ń s k i e ,  te idące i te,  k tó re p r z y j ­
dą,  w  O r k a n o w e m  dzie le  s z u k a ć  b ę d ą  w s k a z a ń  d o  
p racy  n a d  r o z w o j e m  i p r z y sz ło śc ią  u k o c h a n e j  Z iemi .  
N ie c h ż e b y  więc i p o m n i k  O r k a n a  p r z e m a w i a ł  d o  tych  
p o k o le ń ,  n i e c h b y  w se rcach  iudz i  p o d h a l a ń s k i c h  w zb u  
d za ł  to w sz y s tk o ,  co n a j sz l ac h e tn ie j s z e  i n a j b a r d z ie j  
g ó r ne .

N a l e ży  m o c n o  wą tp ić  czy p o m n i k  taki ,  j ak g o  
o be cn ie  p o m y ś l a n o ,  spe łn i  to zada n i e ,  tern ba r dz ie j ,  
że  nie  h a r m o n i z u j e  on  z c h a r a k te r e m  ani  P o d h a la ,  an i  
N o w e g o  T a r g u ,  ani  z na j b l i ż sz e m  o to c z e n ie m ,  gd z ie -  
k o lw ie k by  s t a n ą ł  : w  ry n k u  czy na s z k o l n y m  p la cu .

P o m n i k i e m  g o d n y m  pam ięc i  O r k a n a ,  p o m n i k i e m ,

la s ó w  św ie rk o w y ch ,  z d a l ek im  w i d o k i e m  na kot l inę  
R a b y ,  B a b ią  G ó rę ,  T a t ry  i B es k id  l i m a n o w sk i .

P ro je k t  sk oc zn i  w y k o n a ł  z n a ny  dz ia ł acz  na  po lu  
n a r c ia r s t w a  p o l s k i e g o  kpt .  R o m a n  L o te czk o ,  k tó ry 
b e z i n t e r e s o w n i e  k ie row ał  r ob o ta m i .

R a b k a  j e s t  w ła s n o ś c ią  Dra K az im ie ra  K ad e n a .  
K l i m a t  Rab k i  różn i  się o d  o g ó l n e g o  k l i m a t u  le tnisk 
p o d h a l a ń s k i c h .  W y n i k a  to  z b l i skośc i  Tat r .  Dzięki  
k o ł l i n o w a t e m u  p o ł o ż e n iu  obf i tość  o p a d ó w  jest  tu s t o ­
s u n k o w o  m ał a .  W  czas ie  d ł u ż sz y c h  d e s z c z ó w  w ie rz ­
ch o ł k i  po b l i s k i ch  g ó r  g i n ą  w ś r ó d  c h m u r .

F a m a  l u d o w a  g łosi ,  że  jeśl i  Bab ia  G ó ra  kopci ,  
czyl i  „c ze p ek  n a d z i e w a - ,  lub  g d y  „T a t ry  s ię  zbl iża ją" 
to  de s z c z  n ie  un ikn iony .* )

B u r ze  m a j ą  ł a g o d n y  cha rak te r .  W ia t r y  s ł abe,  kl i ­
m a t  o g ó ln ie  ł a g o d n y ,  z ce ch a m i  k l im a tu  p o d a l p e j s k ie -  
g o .  D l a t e g o  p r aw ie  ca ły  rok  t rwa oziębienie ,  w y ł ą c z a ­
j ą c  l ipi ec  i p o ł o w ę  s i e rpn ia  i to ty lko  w dni  s łone cz  
ne.  P o  za c h o d z ie  s łońc a  t e m p e r a t u r a  s t a l e  zn a cz n ie

• ,  T e  i inne p rz e p o w ie d n ie  p o g o d y  z a n o to w ał  Goitzcz n isk i  

w sw y m  « O zienniku podroży  do Tutr&w o (183-e r.)

o p a d a .  W s k u t e k  ma łe j  i lości  o p a d ó w  i m a ł e g o  z a c h m u ­
rzen ia  —  z i m y  są  ost re .  R z a d k o  p o d n o s i  się t e m p e r a ­
tura p ow y ż e j  zera,  o w s z e m ,  s p a d a  n ie raz  b a r d z o  n i ­
sk o  w zimie;  w r, 1928 n o t o w a n o  w po b l i s k ich  P o -  
n icach 45° C.  G e o l o g j a  tych  oko li c ,  to  m c  n ie  w y r ó ­
ż n i a ją c e g o  się sz cz egó ln i e .  J a k  całe  p rawie  K a r p a t y ,  
k tó re  —  ja k  w i a d o m o  są  p r z e d łu ż e n ie m  Alp,  t w o r z ą ­
cych  u s k o k  w do i in ie  D u n a j u ,  t ak i z i em ie  G o r c ó w  
i ok o l i cy  Rabk i  są  p r z e w a ż n ie  p i a s k o w c e m  o g ó l n i e  
i f l is zem.  G e o lo g j a  więc K a r p a t  j e s t  g e o l o g j ą  p i a s k o ­
wca k a r p a ck ie g o ,  w zw ią zk u  z in n e m i  tu i ó w d z i e  
p o r o z r z u c a n e m i  ska łami .  1 w Rab ce  nie b rak  i łów,  w a ­
p ieni  i marg l i ,  zwłaszcza  łu p k u  g l i n o w e g o ,  w s k u t e k  
p o d ł o ż a  w s z e c h w ł a d n e g o  p ia s k o w c a  t w o r z ą  g ó r s k i e  
s t r u m ie n ie  p rze z  dz ia ł an ie  e rozy j  w s p a n i a ł e  f o r m y  z e ­
w n ę t r z n e  (S łonka ,  sz cz eg ó l n i e  Ko n in k a) .  N a jp o t ę ż n ie J  
w y s t ę p u j ą  p ia sk o w ce  na  p o ł u d n i o w o - w s c h o d n i c h  s t o ­
kach L u b o n ia  wielk iego .  P o d ł o ż e  p i a s k o w c o w e  mai 
p ie r w s z o r z ę d n y  wp ływ na  f lorę Be sk id ów .  O k o l i c a  
Rabk i  na leży do  ok o l i cy  gó rzy s te j ,  s z cz y ta m i  w k r a c z a ­
jącej  w a l pe j ską .  W e d le  z a s ię g ó w  g e o b o t a n ic z n y c h  ro ­
śnie  tu świe rk ,  so sn a ,  jod ła  i buk ,  s i ę ga jący  d o  n a j -
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k tó r y  b y łb y  ż y w ą  t r ad y c ją  p o p r z e z ,  s z e r e g  p o k o l e ń ,  
p o m n i k i e m ,  o r z y h o s ż ą c y m  c h l u bę  i pcży teK c a łe m u  
P o d h a l u ,  p o m n i k i e m ,  k t ó r y b y  był  p r a w d z i w y  o z d o b ą  
N o w e g o  T a r g u  a z a r a z e m  s p o ł e c z n o  o ś w i a t o w ą  k u ź ­
n i ą  o m a g n e t y c z n y c h  wa lo ra ch ,  p o m n i k i e m ,  za k t ó r ym  
n ie w ą tp l i w i e  o p o w i e d z i a ł b y  się s a m  ‘O r k a n ,  g d y b y  
m ó g ł  p r z e m ó w ić ,  t a k i m p o m n i k i e m  m o ż e  być p o m ­
n ik  ż y w y  w postac i  „ D o m u  P o d h a l a ń s k i e g o  im.  W ł a ­
d y s ł a w a  O r k a n a "  z ł a d n e m  p o p i e r s i e m  na  f roncie.

Nie j e s t  to p ro jek t  p r z e r a s t a j ą c y  n a s z e  m o ż l i w o ­
ści,  b o  p rz y  dobr e j  woli  i zb i o ro we j  ene rg j i  m ó g ł b y  
b y ć  n aw e t  w n ie d łu g im  cz as ie  z re a l i z o w an y .

W y k o n a n i e  o b e c n e g o  p r o je k t u  j a k  g łos i  k o m u  
n i k a t  —  m a  k o s z t o w a ć  c o n a jm n i e j  30  tys i ęcy  z łotych .  
N i e  j e s t  to s u m a  d r o b n a  i g d y b y ś m y ,  z a m i a s t  w k ł a ­
d a ć  w p o m n i k  —  s ta tuę ,  p r ze zna cz y l i  j ą  na  w s p o m ­
n i a n y  d o m ,  to  b y ł b y  to  już  b a r d z o  p o w a ż n y  zaczą tek .  
P o  r o zp o c zę c iu  r o b o ty  da l sze -  f u n d u s z e  m u s i l i b y ś m y  
zd ob y ć ,  m i m o  d z i s i e j s ze g o  k r y z y su  i m i m o  „ z a m r o ­
ż o n y c h "  k r ed y tó w .

Wierzę  w n a j l e ps ze  in tenc je  tych  wszys tk i ch ,  
k t ó r z y  s p r a w ę  b u d o w y  p o m n i k a  d o p r o w a d z i l i  d o  t e go  
s t a n u ,  w j a k im  się o n a  z n a j d u j e  obecn ie .  W s z a k  t akie 
p o m n i k i  s t aw ia  się cz ęs to  i s ą  o n e  n ie wą tp l i wi e  ś w i a ­
d e c t w e m  uzn a n i a .

Ale tu o co in n e g o  chodz i .  Dla  nas  O r k a n  był  
cz e i nś  w ęcej ,  niż c h o ć b y  na j b a r d z ie j  a r t y s t y c z n y m  
p o e t ą  —  p i s a rz em .  P r o b l e m  ten,  k tó r y  n a z w a ł b y m  
„ O r k a n i z m e i n 11, a k tó ry  p o  śmi e rc i  O r k a n a  j e szcze 
s i ę  ba rdz iej  zwyraźn i ł ,  w y m a g a  o m ó w ie n ia .  W s z ^ c y g o  
b o w i e m  w so b ie  c z u je m y ,  a n i e j e d n a k o  w s z y s c y  r o ­
z u m i e m y .

D ł a i e g o  też w y s ta w i e n ie m  takigfgp p o m n i k a ,  j a ­
kiego* p r o j e k t - p r z y j ę t o ;  s p r a w y  O r k a n o w s k i e j  nie  r o z ­
w ią ż em y.  M a m  to  g łę b o k i e  p r z e k o n a n ie ,  że  z b l i ż y l i b y ś ­
m y  się d o  jej ro zw ią za n i a  p r zez  w zn ie s i e n ie  w s p o m ­
n i a n e g o  D o m u

G d y  się o k a z a ł o ,  źe n ie  ż y w y  p o m n i k ,  a l e  p o m ­
nik - s t a t ua  mus i  k o n ie cz n ie  s t a nąć ,  g d y b y  w t y m  
k i e ru nk u  b y ły  d o s ta t e c z n i e  p r z e k o n y w u j ą c e  ‘i r z e c z o ­
we a r g u m e n t y ,  to  j e d n a k  w in ie n  b yć  p o n o w i o n y  r.a 
i n ny c h  z a s a d a c h ,  jeśl i  ca ła  ta s p r a w a  nie m a  p o z o ­
s t a wić  p o  so b i e  -  p o w i e d z m y  — n ie s m a k u .

Z n a m  p. b u r m i s t r z a  R a j sk ie go ,  j a k o  z a p o b i e g l i w e  
g o  g a z d ę  nas ze j  s tol i cy ,  d b a j ą c e g o  o rozwój  i d o b i e  
im ię  t e g o  m i a s t a ; wiem ,  że z O r k a n e m  łą cz y ły  g o  
p r zec ie  n a j l e p s z e  s to s un k i ,  a j u b i l e u s z  O r k a n o w s k i  
w r. 1927 w d u że j  m ie rze  dzięki  j e g o  z a p o b ie g l i w o ś c i  
t ak  w s p a n i a le  w y p a d ł ;  d l a t e g o  żywię  p e ł n ą  n ad z ie ję ,  
źe w łaś n ie  p.  B u r m is t r z  Ra jski  uczy n i  w sz y s tk o ,  c o  
w j e g o  j e s t  m o c y ,  b y  s p r a w ie  tej n a d a ć  p o ż ą d a n y  
k ie runek .

Nie  wierzę  n a t o m ia s t ,  a b y  s p r a w a  b u d o w y  O r k a ­
n o w e g o  p o m n i k a  m o g ł a  s ię  dalej ,  m i m o  w sz y s tk o ,  
rozw i ja ć  na tej p la t fo rmie ,  na j akie j  s ię z n a jd u je  o b e c ­
nie.  Antoni Zuchsmski.
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W szystk ich prenum eratorów  naszej Gazety, k tórzy  
dotychczas prenum eraty  za leg łe j nie w płac il i ,  prosimy  
o w yrównanie  zaległości — gdyż te  zagraża ją  norm alne  
mu dotychczas wydawaniu Gazety Podhalańskiej.
IBBIHBBBaallaBBIBBBBIBBaiBBBBallBsaBBBBt

w y ż s z y c h  sz cz y t ów  sk a r l a t e m i  ksz ta ł t ami .  P rócz  t e g o  
d o m i n u j  |-;e s t a n o w i iko  w Swoim g a t u n k u  za jm u j e  
-wier/.ba pą- .ka  (Sc1;x sd es iac a ) ,  o i a z  w łaśc iwa  n a s z y m  
z i e m i o m  m i e s z a n in a  Sal ix  ba b y l o n ie a  z f rsgi l i s  i n i e ­
r za dk i  tu m o d r z e w  (Larix po lon ic a  Rad . )  Ze zb óż  p r z e ­
w ag ę  ni i na t u ra ln i e  owies ,  s i ę ga j ąc y  b a r d z o  w y s o k o ,  
mn ie j  n a t o m i a s t  ży to,  a b a r d z o  r z a d k o  u d a j e  się p s z e ­
nica.  Z rośl in p o s p o l i t s z y c h  w y s t ę p u j ą  najczęśc ie j  Gra -  
ui in ł&I ,  po k ry wa ją ce  o l b r z y m i e  h a l e  w Go rc ac h .  C h a ­
r a k t e r y s t y c z n y  w tyc h  s t r o n a c h  j e s t  o se t  gó r sk i  (Car- 
<duus co!lin u s) i dziewięc io rn ik -  (C ar l ina  acaul is) .  —  
F a u n a  w y s tę p u je  w g a t u n k a c h  w ła ś c i w y c h  K a r p a t o m .  
O g r o m n e  lasy c h o w a j ą  do  dzi ś  sp o r e  ilości  l i sów,  d z i ­
k ó w  27 sz tu k  na L u b o n i u  w ed le  s t a ty s t yk i  z r. 1929 
s a r n ,  b o r s u k ó w  i rysi.  Ż y ły  tu p o n o  do  n ie d a w n a  n i e ­
d ź w i e d z i e  ( inoże  s t ąd  n az w a  g m i n y  i s z c z y tu  j')

Gó ra l s k i  lud  tu b y lc zy  b o g o b o j n y ,  lecz t rosk l iwy  
o  sw o je  i za d z i e r ż y s t y ,  ba rdz ie j  k o n s e r w a t y w n y  niż 
g d z i e i n d z i e j ,  z d r a d z a  swó j  c h a r a k te r  p ie rw ot ny .  T u  
b o w i e m  nie d o c h o d z i ł o  ju ż  p o d d a ń s t w o .  T k w i  w nim 
w y s o k i e  po cz uc i e  p ię k n a  w zd o bn ic tw ie ,  t a ńcu ,  u b i o ­
r z e ,  a te in wyższ e ,  że  nie  p o z b a w i o n e  sp o re j  d o z y

oryg in a l noś c i .  E tno gr a f i cz n ie  o d r ę b n y  ty p  R a b c z a n  n a ­
l eży  d o  ty pu  K l i szczakó w.  G ł ó w n e m i  za jęc iami  l u d ­
nośc i  p r zy r ab c za ń s k ie j  d łu g o  by ły  do dzi ś t r w a ją ce  
tka c two ,  ga rn c a r s tw o ,  sn y c e r s t w o  i g a i b a r s t w o ,  o b o k  
o g ó l n y c h  zajęć ludu  p o d h a l a ń s k i e g o ,  Ij o b o k  r o l n i ­
c twa i pas te r s twa .  W  zn a cz n e j  części  l u d n o ś ć  żyje  
z ruchu  k l im a t y c zn e g o .  O św ia t a  u ludu  s toi  wca le  
w y s o k o ,  dzięki  w r o d z o n y m  z d o l n o ś c i o m  P o d h a l a n .  
Wi e lk ie  z na cz en i e  ma  w Rab ce  O g n i s k o  Z w iąz ku  P o d ­
ha lan .  (Pa t rz  w s t ę p n y  art. p r zyp .  zec.)

D o  R a bk i - zd r o ju  z p r a w a m i  zd r o jo w is k a  n ą l eż y  
s i e d m  g m i n  ; S ło n e ? Zary te ,  Po n ice ,  R d z a w k a ,  Cha  
b ó w k a ,  S k a w a  i n o w o p o w s t a j ą c a  Zy b o rn ia .  S ło n e  z r o ­
s ło się o d d a w n a  z Rab ką .  Dziel i  ją  o d  niej  r zec zka  
S ł on ka .  Dz ie ln ica  ta idz ie  w k i e ru nk u  n a j w i ę k s z e g o  
roz ros tu .  Z a ry te  j e s t  k o n k u r e n c y j n e m  dla Ra bk i  l e tn i ­
sk ie m  u s tó p  Lub on i a .  P o n ic e  u rocze,  r o z ł o ż o n e  n a d  
P o n i c z a n k ą  s ą  n a j m n ie j  o d w i e d z a n e  z p o w o d u  s w e j  
p r y m i t y w n o ś c i  i s t o s u n k o w o  dalek ie j  o d le g ło śc i  o d  
zak ła d u .  (2 km.  z ł em i  d r o g a m i ) .  T u ta j  z a c h o w a ło  ż y ­
cie g ó r a l s k i e  swe  n ie s k a z i t e ln e  p i e r w o t n e  cechy .  T o ż  
s a m o  u j a w n i a  s ię  j e sz c ze  g łę b ie j  w g ó r a c h  i l a śa c h  
w R d z aw c e .  C. d. n„)
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P o s ie d z e n ie  iv s p ra w ie  s tw o rzen ia  s ta łe g o  f e b r n f f i u  
P ro p a g a n d y  Z d ro jo w is k o w o - tu r y s ty c z n e j  dia P o d h a la -

fi

Z in ic j a tywy p. s t a ro s ty  K o r n i a k a  o d b y ł o  się 
' dn ia  9 m a ja  1932 r. w  sali  M a g i s t r a t u  N o w e g o  T a r ­
g u  po s i e d z e n ie  w sp r a w ie  z o r g a n i z o w a n i a  dla P o d h a ­
la s t a ł e g o  K om i t e tu  P r o p a g a n d y  Z d r o j o w i s k o w o  T u r y ­
s tyczne j .  Na p o s i e d ze n ie  p r zyb y l i  p rzeds taw ic ie l e  t r zech 
g ł ó w n y c h  u z d r o w is k  p o d h a l a ń s k i c h ,  a to  ze Z a k o ­
p a n e g o ,  Szc z aw ni c y  i Rabk i ,  o r az  p rzeds taw ic ie l e  
w sz y s tk ic h  g m i n  p o d h a l a ń s k i c h ,  k tóre  dzi sia j  s ą  ju ż  
z n a n e  w całej  Pol sce ,  j a k o  m ie j sc ow ośc i  l e tn i skowe .

W  dy sk us j i  n ad  z a d a n i a m i  p o w s ta ć  m a j ą c e g o  To-  
warzyst -wa,  w y b r a n o  K om i te t  z n a z w ą  K o m i t e t  P r o p a ­
g a n d y  P o d h a l a  z s i e dz ib ą  w  N. T ar gu ,  w sk ła d  k t ó ­
re g o  wesz l i  p r ze ds ta w ic ie l e  wyże j  w y m i e n i o n y c h  
u z d r o w i s k  i l etnisk,  o raz  p r ze ds t aw ic ie l e  W y d z ia łu  P o ­
w ia t o w e g o ,  Zw.  P o d h a l a n ,  Tow .  Narc.  i T ow .  T a t r z a ń ­
sk ie go .  N a s t ę p n i e  w y b r a n o  K o m is j ę  ws k ł a dz ie  cz te ­
rech o s ó b  : p. s t a ros ta  Ko rn i ak ,  dyr .  g im n .  Cz ech ,  red.  
S ie m i a n o w s k i  i dr.  J i m o n t ,  k tóra  m a  o p r a c o w a ć  p r o ­
g r a m  Kom i te tu .

K o m is j a  t3 zebra ła  się w ki lka dni  późn ie j  
i o p r a c o w a ła  n a s tę p u j ą c y  p r o g r a m  T o w a r z y s t w a  P r o ­
p a g a n d y  P o d h a la :

Cel  T o w a r z y s t w a  :
P r o p a g a n d a  P o d h a la  w e w n ę t r z n a  i na ze w n ą t rz  

j aho  l e tn i ska,  uz d i o w i sk a ,  z d r o jo w is ka ,  o raz  t e re nó w  
tu r ys ty c zn y c h  i w yc i ec zk ow ych .

Środk i  :
U ś w i a d o m i e n i e  l ud n o śc i  o w aż n o śc i  z a c h o w a n i a  

p iękne j  sz a ty  p r z y r o d y  P o d h a l a ,  b u d o w n i c t w a ,  z d o b ­
nictwa,  s t roju ,  g w a r y  i o b y c z a j ó w  p o d h a l a ń s k i c h .

W y r o b ie n ie  u l ud n o śc i  z r o z u m i e n i a  p o t r z e b  l e t ­
n ik ów ,  n a l e ż n e g o  u s t o s u n k o w a n i a  s ię  d o  nich, zacho­
w an ia  o d p o w i e d n i e j  h ig je ny ,  t u d z ie ż  potrzeby nauki 
g o s p o d a r s t w a  k o b i e c e g o  ( g o to w a n ia ,  obsługa i tp.)

W yś w i e t l en ie  g o s p o d a r c z e g o  z n a c z e n i a  i korzyści 
p ły ną cy c h  d la  m i e s z k a ń c ó w  P o d h a l a  z r o z w o j u  ruchu 
t u ry s t y c z n e g o ,  w y c i e c z k o w e g o  i l e t n i s k o w e g o .

Uł a t wi en i e  i u p r z y j e m n i e n i e  le tnikom  i tu rystom  
j ak  r ó w n ie ż  w y c ie c z k o m  sp ęd zan ia  w y w c z a s ó w  n a  
P o d h a lu .

O r g a n i z o w a n i e  w yc i ec ze k  k r a j o z n a w c z y c h  n a  
P o d h a l e  i w Tat ry.

Z b io r o w a  p r o p a g a n d a  w d z i e n n i k a c h  i c z a s o p i ­
sm a c h ,  tu dz ie ż  p r zez  u m i e s z c z a n i e  zd jęć  p r o p a g a n d o ­
wych  w w ięk sz yc h  o ś r o d k a c h .

P r z y g o t o w a n i e  do  w s p ó l n e g o  w y d a w n i c t w a  a l b u ­
m u  P o d h a l a .

U h z y m a n i e  biur  in f o r m a c y jn y c h  w p o s z c z e g ó l ­
nyc h  o ś r o d k a c h  l e tn i s ko w y c h ,  j a k  p rzy  S a m o r z ą d z i e  
p o w i a t o w y m ,  o d n o ś n i e  d o  p o b y t u  na  P o d n a l u

T y *

CZARNY D U N A J E C ,  w m a ja  1932 r.
Ja k  wsrzęd z ie  t ak ; w C z a r n y m  D un a jc u  

o b c h ó d - to n o  u r ocz yśc ie  d z i e ń  3 ma ja.  U r o c z y s t o ś ć  
ro zp o  y ę \ a  o rk ies t r ą  tut e j szej  O ch  S t raży  Po żar ne j  
o d e Ę r a m e m  p o b u d k i  we wczesnych.  g o d z i n a c h  r an n y c h  
— nusfępnue o g o d z .  9 tej r an o  o d b y ł o  się u r o cz ys te  
n a b o ż e ń s t w o  z p i ę k n e m  k a z a n i e m  w y g ł o s z o ó y m  przez 
ks.  B z o w sk ie g o .  Po  n a b o ż e ń s t w i e ,  do  z g r o m a d z o n y c h  
na r y n k u  o r g an iz ac y j ,  s z k ó ł  i l i c zn e go  o b y w a te l s t w a  
m i e j s c o w e g o ,  p r z e m ó w i ł  p. kpt .  F ig us .  W  d ł u g i m  
i t r e śc iw y m  p r z e m ó w i e n i u  w y ja śn i ł  z n a cz en i e  świę ta  
3 - g o  ma ja .  Wieczór  o d b y ła  się a k a d e m ja .

W n iedz ie lę  8 m a ja  Och .  S t raż P o ż a r n a  u r ządz i ł a  
u r o c z y s t o ść  sw e g o  pa t ro n a  św.  F lo r j an a .  W  urocz ys t ośc i  
wz ię ły  udział  o k o l i c z n e  o d d z i a ł y  na l eż ąc e  d o  parafj i  

• C z a r n y  D u n a j e c  z P o d c z e r w o n e g o ,  W r ó b l ó w k i  S ta r e ­
g o  B y s t r e g o  a n a w e t  z O d r o w ą ż a  i P ien iążkowic .  
Św ię to  s w e g o  p a t r o n a  r o zp o c zę l i  s t r a ż a c y  u r o c z y s te m  
n a b o ż e ń s t w e m ,  o d p r a w i o n e m  p rze z  s w e g o  k a p e la n a

ks. B z o w s k i e g o ,  p o c z e m  pr zed  p r z y s t r o j o n ą  k a p l i c ą  
św.  F lo r j a n a  w ry nku  złoży l i  p r z y r z e c z e n ie  s t r a ż a c k i e  
nowi  c / J o n k o w ie  s t r aży.  P rz yr z ec ze n ie  o d e b r a ł  ks. k a ­
p e l an  Bz ow sk i  w y g ła s z a ją c  p rz y te in  p o d n i o s ł e  p r z e ­
m ó w ie n ie ,  p u c z e m  u d a n o  się d o  p a m i ą t k o w e g o  k r z y ż a ,  
p o s t a w i o n e g o  w roczn icę  sp a l e n i a  Cz.  D u n a jc a ,  g d w e  
do  s t r a ż a k ó w  p r z | m ó w i ł  Dr.  C i s ze k  —  n a s t ę p n i e a k a -  
de in ja  w świet l i cy  s t r ażackie j  z a k o ń c z y ła  u r o c z y s t o ś ć .

P O D C Z E R W O N E ,  w m a j u  1932 r.

Dn ia  15 b m .  w P o d c z e r w o n e m  o d b y ł y  s ię  c a ł o ­
d n io w e  ćwiczen ia  k o n ce n t r ac y jn e  o d d z i a ł ó w  Z w i ą z k u  
S t rze leck iego :  C h o c h o ł ó w ,  C iche  G ó r n e  i D o ln e ,  Ra-  
t u łów ,  C z a r n y  D u n a j e c ,  P o d c z e r w o n e  i Stare B ystre ,  
w  o g ó ln e j  l iczbie 132 u c z es tn ik ów .  Po od b ytych  grach  
i z a b a w a c h  o d b y ł o  się n a b o ż e ń s t w o ,  od p raw ion e  p r z e e  
ks.  L e n c z y ń s k i e g o  w m ie j s c ow ej  k ap l i cy  —  p o czem  
r o z p o c z ę t o  ćwiczen ia w e d ł u g  program u. Ć w ic z e n ia  
t r w a ł y  z k r ó t ką  p r ze rw ą  ob ia d o w ą  d o  g o d z .  T 5 - le j ,  
Po def i l adz ie  na s tą p i ło  o m ó w ie n ie  o d b ytych  ćw iczeń .
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^rze? komendanta po w .  P. W., p o r u c z n i k a  Z az iem sk i e -  
g o  » k o m e n d a n t a  p o w .  Z w ią z k u  S t rze le ck i ego ,  J a n a  
K o z a c z k ę .

S t rz e ł cy  staw ili  s ię  p r a w ie  w k o m p le c i e ,  b o  na 
544 —  p t z y b y f o  132, c z e m  w y k az a l i  z r o z u m i e n i e  w a ż ­
n o ś c i  p r ac y  Z w i ą z k u  S t r z e l ec k ie g o  dla  d o b r a  O j c z y z n y ,  
j a k o t e ż  w ł a s n e g o .  D o  u r o z m a i c e n i a  ćwicze ń  p r z y c z y ­
niła  s ię  z n a k o m i t a  o r k ie s t r a  z C h o c h o ł o w a .

D o  u d a n i a  s i ę  ćw ic zeń  k o n c e n t r a c y jn y c h  p r z y c z y ­
n i l i  s ię  p i z e d c w s z y s t k i e m :  k o m p a n i j n y  o b  S u s z  Ja n ,  
K o m .  S t r a ż y  G r a n .  i k o m e n d a n c i  w y m i e n i o n y c h  p o ­
w y ż e j  o d d z i a ł ó w .

Z  życia O ch o tn iczych  Straży  
P o żarn ych  na Spiszu.

W n i e dz ie lę  8 m a j a  c d b y l a  się we  F r y d m a n i e  
u r o c z y s t o ś ć  ku  czci  św.  F lc r j a n a ,  p a t r o n a  s t raży p o ­
ż a r n y c h ,  w  k tó r e j  w z ię ły  u dz i a ł  s ą s i e d n i e  o d d z i a ł y  
s t r a ż y ,  n a l e ż ą c e  d o  r e j on u  f r y d m a ń s k i e g o .  P r z y b y ł o  
ł ą c z n i e  115 D r u h ó w .  O d d z i a ł  z K lu s z k o w i e c  p r z y b y ł  
z  o rk ie s t r ą .

P u n k t u a l n i e  o g o d z i n i e  10-tej ,  d u ż y  p lac  p r ze d  
S t r a ż n i c ą ,  za pe ł n i ł  s ię  d r u ż y n a m i .  K o m e n d a n t  r e jonu  
f r y d m a ń s k i e g o  p.  M a rk o w ic z ,  cz ł ow ie k  r r t c d y ,  in t e l i ­

g e n t n y ,  w i d a ć  że  o d d a n y  z ca łe m po ś w ię c e n ie m  
s ł u ż b i e  s t r ażack ie j ,  o d b i e r a ł  r a p o r ty  o d  p rz y b y ły c h  o d ­
d z i a ł ó w  i w s z y s t k o  so b i e  sk rz ę tn ie  n o to w a ł ,  a nas tęp -  i 
n i e  z ł o ż y ł  o g ó l n y  r ap o r t  p r z y b y ł e m u  na  u r oc z y s t o ść  
n a c z e l n i k o w i  o k r ę g u  lV-go,  p.  Fr.  D w o r s k i e m u .  —  Po  
o d b i o r z e  r ap o r tu ,  p. n a c ze ln ik  D w o rs k i  p r ze sz e d ł  p r ze d  
f r o n t e m  z e s p o l o n y c h  o d d z i a łó w ,  a p o  p o w i t a n iu  w s z y s t ­
k i c h  d r u h ó w  — o d m a s z e r o w a n o  d o  kościoła .  P rze d  
k o ś c i o ł e m  p o w i t a ł  s t r a ż a k ó w  n i e s t r u d z o n y  d z i a ­
ł a c z  s p o ł e c z n y ,  P rz e w i e l e b n y  ks.  d z i e k a n  A n d r a s z o w -  
sk i ,  p r e z e s  o d d z i a ł u  O.  S. P.  we  F r y d m a n i e ,  a n a ­
s t ę p n i e  w m ia r ę  m o ż n o ś c i  s t a ra ł  s ię u m ie śc ić  w s z y s t ­
k i c h  w  n i e w i e l k i m  s t a r o ż y t n y m  kośc ió łku .  —  U r o ­
c z y s t o ś ć  s t r aż ac ka  św.  F l o r j a n a  zb ieg ła  z u r o c z y s t o ­
ścią  św.  S ta n i s ł a w a ,  p a t r o n a  Po l sk i ,  c z c z o n e g o  z p i e ­
t y z m e m  o d  d a w i e n  d a w n a  na  S p i sz u  i Ora w ie .  S u m ę ,  
z  w y s t a w i e n i e m  N aj ś w .  S a k r a m e n t u ,  c e le b ro w ał  sa m  
C z c i g o d n y  ks.  D z ie k a n ,  ró w n i e ż  s a m  ks.  D z i e k a n  
w y g ł o s i ł  p o d n i o s ł e  o k o l i c z n o ś c i o w e  kaz an ie ,  pe łn e  
p a t r j o t y c z n y c h  my ś l i  i c h w a l e b n y c h  m o t y w ó w ,  z a c z e r ­
p n i ę t y c h  z życ ia  w y m i e n i o n y c h  św ię tych .  Kośció ł  
w y p e ł n i o n y  b y ł  szczelnie .  P r z e d  W i e l k i m  O ł ta rze fh  
r g r o m a d z o n e  b y ły  dziec i  sz ko ln e ,  k tó r e  w czas ie  s u m y  
o t r z y m a ł y  w ty m  d n i u  u r o c z y s ty m  p i e i w s z ą  K c m u n j ę  
św ię tą ,  t o  tern w ię k s z y  s p r a w ia ło  nas t ró j  w ś r ó d  p o ­
b o ż n y c h  S p i s z a k ó w .  N a  z a k c ń c z e m e  s u m y  c d b y ł a  się 
p r o c e s j a  k o ł o  kośc ioła ,  w  czas ie  k tó rej  a sy s to wal i

ks.  D z i e k a n o w i  de le ga c i  o k r ę g o w i  O .  S. P.  P o  za k o ń- -  
czen iu  u r ocz ys t ośc i  ko śc ie ln y ch  o d d z i a ł y  o d m a s z e r o -  
w a ł y  na  p l a c  p r z e d  s t r a ż n ic ę  i tu d o  z e b r a n y c h  p rze  ­
m ó w i ł  p.  n ac z e ln ik  D w o rs k i  p r z y p o m i n a j ą c  z n a c z e n i e  
świę ta  s t r a ż a c k ie g o ,  o r a z  c n o t y  i za le ty  z życia  św.  
F lo r j a na .

N a s t ę p n i e  p r z e m ó w i ł  ks, D z i e k a n .  —  ja k to  z m a ­
łych  za w ią z k ó w ,  z p r z e d  p ięciu  la ty ,  s t r aż e  og n io w e  
p rz y  p o m o c y  Boże j  r o zw in ę ły  s ię  i n a l e ż ą  dz i ś  d o -  
n a j p o w a ż n i e j s z y c h  o r g an iz ac y j  s p o ł e c z n y c h  —  ks .  
D z i e k a n  d z i ę k o w a ł  p. n a c z e ln ik o w i  D w o r s k i e m u  za 
s z c z e g ó l n ą  o p i e k ą  n a d  s t r a ż a m i  Spi sKiemi  i za p r z y ­
byc ie  na  u r o c z y s t o ś ć  d o  F r y d m a n a .  P r z e m ó w i e n i a ,  
z a k o ń c z o n o  w z n ie s i e n ie m  o k r z y k u  n a  cześć  N a j ­
j a śn ie j sz e j  R z ec zy p os po l i t e j ,  p o c z e m  p rz y  d źw ię k ac h  
o r k ies t ry  o d d z i a ł y  de f i lo wa ł y  p r z e d  w ł a d z a m i  s t r aź ac -  
k iemi .  D z i a r s ka  p o s ta w a  d r u h ó w  s t r a ż a k ó w ,  p r o w a ­
d z o n y c h  p r ze z  p. M a r k o w a ,  w z b u d z i ł a  w ś r ó d  w s z y s t ­
kich sz cze ry  e n t u z j a z m  dla  o rg an iz ac j i  s t r a ż a c t w a , .  
m o ż n a  b y ło  wyczuć ,  że s t r aż  o g n i o w a  w y c h o w u j e  
s w y ch  c z ł o n k ó w  s p o łe c z n ie  i n a r o d o w o .  —  P o  d e f i ­
l adz ie  o d b y ł a  się o d p r a w a ,  d o  k tórej  s tanę l i  k o m e n ­
danc i ,  o f ice rowie  i podof ice row ie .  N a  tern z a k o ń c z y ła  
się of icj alna część  u r ocz ys t ośc i ,  p o c z e m  P rz e w i e l e b n y  
k s ią d z  p r ez es  A n d r a s z o w s k i  p o d e j m o w a ł  d e l e g a t ó w  
u s ieb ie  o b i a d e m .  C z e ść  o r g a n i z a t o r o m  o c h o t n i c z y c h  
s t r aż y  p o ż a r n y c h  na  S p i sz u  !

Uczestnik.

WIADOMOŚCI GOSPODARCZE.
O  P R O C E N T O W E J  Z A W A R T O Ś C I  A Z O T U  

W  N A W O Z A C H  A Z O T O W Y C H .

Nie w sz y s t k ie  n a w o z y  az o to w e  m a j ą  j e d n a k o w ą  
za w ar to ść  p o k a r m u  a z o t o w e g o  w 100 kg.  n a w o z u .  
T a k  np.  a z o tn ia k  zaw ie ra  o d  2 1 %  d o  2 3 %  az o tu ,  tj. 
w 100 kg.  az o tn ia k u  zn a jd u je  s ię  od  21 d o  23 kg.  
cz y s t e g o  az o tu ,  in ne  n a w o z y  a z o to w e  m a j ą  b yć  mnie j  
lub  więcej  azotu .  Sa le t r a  chi l i j ska  np ,  w 100 kg.  n a ­
w o z u  za w ie r a  ty l ko  o d  15 d o  16 kg.  c z y s te g o  azotu.
Z t e g o  w yn ik a ,  że  100 kg.  a z o tn ia k u  p o d  w z g l ę d e m  
za w ar tośc i  azo tu  s ą  r ó w n e  148 kg.  sa l e t ry  chi l i jskiej

P rzy  k u p n i e  n a w o z ó w  a z o t o w y c h  k a ż d y  ro ln ik  
m u s i  zwrac ać  u w a g ę  na  p r o c e n t o w ą  z a w ar to ść  a z o tu  
w k u p o w a n y m  na w o z ie ,  bo  certa za n a w ó z  j e s t  z a le ż ­
n ą  p r ze w a żn ie  o d  t e go ,  ile kg.  c z y s te g o  p o k a r m u  
r o ś l in n e g o  z n a j d u j e  się w 100 kg.  n a w u z u .* M

KILKA C Y F R  O  R O L N I C T W I E  P O L S K I E M .
\

P o ls ka  j e s t  k r a je m w ybi tn i e  ro ln ic zy m,  g d y ż  
p r ze sz ł o  66 '' o lu dnośc i  u t r z y m u j e  się z rolnic twa.  P o ­
s i ad a  ona  g ru n tó w  or nyc h ,  ł ąk,  pa s tw is k  i o g r o d ó w  
26 ,615 .000  ha ,  l a sów  8 ,928 .000  ha,  z czego  2 ,853,000  
ha  p a ń s t w o w y c h  i 4 ,193 .000 ha  p r y w a tn y c h .  Na  tyci:
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4 erenach  z a j m u j e  s ię  3 , 253 .000 .  g o s p o d a r s t w  ro l nyc h ,  
r o z p o r z ą d z a j ą c y c h : 4 ,128 .000  koni ,  8 , 570 .000  sz tuk  
ibydła ,  6 , 39 7 .000  s z tu k  t r z o d y  ch l ewne j ,  1 ,917.000 szt .  
owiec ,  z o d p o w i e d n i ą  i lością  b u d y n k ó w  i inwen ta rzy .

W e d ł u g  da l sz y c h  in f o rm ac y j  Z ak ł ad u  Po l i tyk i  
E k o n o m i c z n e j  S zk o ły  G łó w n e j  G o s p o d a r s t w a  W i e j s k ie ­
g o  w W a r sz a w i e ,  s k ą d  d a n e  te c z e r p ie m y ,  w yn ik a ,  iż 
w ar to ść  g r u n t ó w  u p r a w n y c h ,  l a s ó w  p a ń s t w o w y c h  
i p r y w a tn y c h ,  i n w e n t a r z y  ż y w y c h  i m a r t w y c h ,  o raz  
■budynków r o ln ych  w y n c s i  66 ,9  m i l j a r d ó w  z ł , co p rz y

■ o g ó ln e j  war tośc i  m a ją t k u  n a r o d o w e g o  Pol sk i ,  o b l i c z a ­
n e g o  n a  138 m d j a r d ó w  zł. s t a n o w i  w  p r z yb l i że n i u

. 5 0 %  majątKu n a r o d o w e g o .
Wa r to ść  ro czne j  po lsk ie j  w y tw ór c zo śc i  rolnej ,

■ o b l i c z o n a  j a k o  d o c h ó d  k o ń c o w y  b ru t to ,  w e d ł u g  da-  
. n y c h  „R oln ika  E k o n o m i s t y *  w y n o s i  11.197 m i . j u n ó w  
-zł., z cz eg o  n a  w y tw ó r c z o ś ć  r o ś l i n n ą  w y p a d a  6.431 
Tiilj. zł. ( D a n e  za ub ie g ły  rok  g o s p o d a r c z y ) .

Z ogó lne j  p o w ie r z ch n i  t r zy dz ie s tu  ki lku m i l jo n ó w  
h e k t a r ó w  o b s z a r ó w ,  e k s p l o a t o w a n y c h  p r zez  lo ln i c two  
— pr ze sz ł o  6 0 %  n a l e ż y  do  d r o b n y c h  i ś r edn ic h  g o ­
s p o d a r s t w  ro lnych ,  a w tern ok o ło  4 6 %  do  g o s p o ­

d a r s t w ,  p o s ia d a j ą c y c h  do  20 ha  zi emi .

JA K  W Y C H O W A Ć  I N D Y C Z Ę T A  BEZ  S T R A T

uczy  dr.  S z u m a n  i za ręcza ,  że w y c h ó w  we d l e  j e g o  
ra d  j e s t  ł a twy.  J a jk a  b rać  do  wy lęg u  o d  ind yc zą t  dwu  
I t t n i c h .  W y l ę g  p o w in ie n  o d b y w a ć  się na d w o r z e  w b u d ­
kach.  G d y  in d y c zk a  m a  p ie rw s z e  j a j ko ,  t r ze ba  ją  
z a m k n ą ć  w tej bu d c e  ; pó źn ie j  s a m a  t a m  niesie.  Bud id  
w in n y  być z a b e z p i e c z o n e  o d  p r ze w i ew u  i des zc zu ,  
al e z p r z o d u  i zdo ł u  o twar te .  G n i a z d o  ze s ł o m y  lub 
s i ana.  In dy cz ę ta  p o w in n a  w odz .c  ind yc zk a ,  nie kura,  
bo  kura nie r o z u m i e  po t r ze b  indycząt .  B u d k a  p o w i n ­
na  siać na t r awie  k r ó tko  ścięt ej .  S k o ro  indyczKa już  
s w o b o d n i e  p r ow ad z i  >we p i sk lęt a ,  t r zeba  jej dać m o ż ­
n oś ć  Urtryc.a się w mi e j scu  z a c i sz n e m  i w cieniu.  
O n a  je  s a m a  p r ze d  d e s z c z e m  i s ło tą  ukry je  i otul i ,  i 
In d yc z ę t a  g m ą  częs to  od  p a s o r z y t ó w — tr zeb a  je bad a ć  
i leczyć,  a p o d c z a s  l ęgu  i n d y c z k ę  i g n i a z d o  o b s y p a ć  j 
p r o s z k i e m  per s k im .  K ar m ić  ma łe  tak j a k  kurczę ta  po 
4 8  g o d z i n a c h  d o p ie r o  se rk ie m  z j a jka ,  w k tó r em  b u ł ­
ki d o m i e s z a ć  tyle,  a b y  se rek  nie lepił  s ię  d o  dz ióDk ów ,  
p o d a ć  węg ie l  d r z e w n y ,  w od ę  i m a ś l a n k ę .  Na  20 p isklą t  
j e d n o  j a jko  w s z la nc e  mle ka .  N a s t ę p n e g o  dn ia  d o m i e s z a ć  
ju ż  do  se rk a  s i e kan e j  zieleni  tyle ,  co se rka  — i d ać  ł a ­
m a n e j  p sz en ic y  tyle ,  ile z j e d z ą  p r ze z  dz ies i ęć  minu t .  
R e sz t e k  n ie  p o d a w a ć .  M o ż n a  d a ć  t r o ch ę  tw ar o g u  
w  p i e r w s z y m  ty g o d n i u .  W  d r u g i m  se rk a  n ie  da w ać ,  
j u ż  ty lko  twa ró g ,  p ła tk i  o w s i a n e  psz en ic ę  ś r u t o w a n ą  
i s i e k a n ą  cebulę ,  j e d n ą  n a  20 p i s k l ą t  d z i en n ie .  N a c z y ­
n i a  m u s z ą  b y ć  c o d z i e n n i e  s z o r o w a n e  i w y p a r z o n e .
Z a  n a p ó j  c h u d e  m l e k o  zs i ad łe  lub  m a ś l a n k ę  a l b o  
■wodę. P rzez  ca ły  czas  p o d r a s t a n i a  da je  się ś ru tę ,  du-  

jZo m ło d e j  s i e k an e j  z i e l emi ,  tw aró g .

z  p o l s k i  i z t  ś w i n m
S T R A S Z N E  Ż N I W O  W O J E N .

S ta ty s ty c y  zrobi l i  z e s t a w ie n ie  of i ar  p o s z c z e g ó l ­
n y c h  w o je n  o s ta tn ic h  lat  i w y k a z a l i  g r o zą  p r z e j m u j ą ­
cy obraz .  Z g in ę ł o  p o d c z a s  w o je n  o s ta tn ic h  s t u l e c i a  
w  w oj n ie  7 letniej  554  000  żo ł n ie rzy ,  p o d c z a s  r e w o lu c j i  
f r ancuskie j  1 ,44 '000 żo ł n ie rzy ,  p o d c z a s  w o j e n  napoleoń­
sk ich 1,700.000,  w o jn a  na  K ry m ie  pochłonęła 785 006  
żo ł n ie rzy ,  w o jn a  o n i e p o d l e g ł o ś ć  S t a n ó w  Zjednoczo­
n y c h  700 .000  ż o ł n ie r zy  w o j n a  r o s y j s k o  j a p o ń s k a  620.00®  
wo jna  na  Ba łk a n i e  100.000  a w o j n a . ś w i a t o w a  23,000 0 00  
żo łn ie rz y  zab i tych .

W  JAKIM S T O P N I U  P O M N A Ż A  SIĘ L IC Z B A  
P O L A K Ó W  W  A M E R Y C E .

N o w o jo r s k i  „ N o w y  Świat* o g ło s i ł  o b l i c z e n i ,  
w e d ł u g  k tó r ych  w S ta n a c h  Z j e d n o c z o n y c h  A m e r y k i  
P ó łn o c n e j  u m ie r a  p rze c ię tn i e  4 00 . 0 0 0  P o l a k ó w  r o c z n i e  
rodz i  się za ś  650  000.

N a  k a ż d y  ty s i ąc  P o l a k ó w  w S ta n a c h  Z j e d n o c z o ­
n yc h  umie r a  ro czn ie  12, rodzi  s ię  zaś  19. P r z y r o s t  

j  na t u ra ln y  j e s t  co k o l wi ek  m n ie j s z y ,  n iż  w Pol sce .
W y c h o d ź t w o  po l sk ie  w A m er y c e  b ęd z ie  wi ęc  l iczyło 

w roku  1940 4 mi l jony  ; ob l i cze n ie  to  o p ie r a  się na  c y ­
frach sp i su  lud n o śc i  z 1930 roku,  k tó ry  p o d a j e  l i c z b ę  
P o l a k ó w  a m e r y k a ń s k i c h  p i e r w s z e g o  i d r u g i e g o  p o ­
ko len ia  na 3 ,342 000.

Z ZIEMI W Ł O S K I E J  D O  P O L S K I .

W  l i s to pa d z ie  ub.  r. b aw i ł o  we  W ł o s z e c h  d e l e ­
gac ja  po l sk ich  L eg jo n i s t ów ,  z pułk.  Be l iną  P r a ż m c w -  
sk im na czele.

W o d p o w ie d z i  na  to p r z y b y ła  d o  P o l s k i  d aj a 
10 bm.  na k i l k u d n i o w y  p o b y t  d e l e g a c ja  b  w o j s k o  
wy ch  o ch o t n ik o w ,  z ł o ż o n a  z w y b i t n y c h  p r ze ds taw ic ie l i  
świa ta  p o l i t y c z n e g o  i n a u k o w e g o  Wło ch .  S k ł a d  d e l e ­
gacj i  usta l i ł  o sob i ś c ie  p re i n j e r  M u s s o l in i .

P rz ew od z i  de legac j i  p r e z e s  Z w ią z k u  O c h o t n i k ó w  
W o j e n n y c h  i j e g o  tw ór ca  p o se ł  E u g e n j u s z  C o s e l s c h i  
( czyta  się Kosel sk i )  p r a w n u k  e m i g r a n t a  po l sk iego , ,  
u cze s t n ik a  walki  o w y z w o le n ie  Po l sk i ,  z n a n y  o r ę d o ­
w n ik  zb l i żen ia  po l sk o  w ło sk ie go .

D o  g ran ic zn e j  stacj i  w Z e b r z y d o w i c a c h  p r z y b y l i  
na p o w i ta n ie  gośc i  p rz e ds ta w ic ie l e  z a r z ą d u  głów nego  
Zw. L e g j o n i s t ó w : ge n .  Gal i ca ,  po se ł  S t a r za k ,  po^ ef  
M a d e y s k i  i p o se ł  Kleszczyńsk i .  W  d r o d z e  d o  W a r s z a ­
w y  na  w sz y s tk ic h  s t a c jach  z g o t o w a n o  p r z y j e z d n y m  
se r d e c z n e  owac je .

W  W a r sz a w i e  pow i ta ły  d e l e g a c ję  w y b i t n e  osob i­
s tości  z p r e z e s e m  Zw.  L e g j o n i s t ó w  płk.  Sławkiem aa 
czele.  W  s tol i cy  zabawi l i  w łos cy  g o ś c i e  trzy dni. Byli 
w tym  czas ie  na  Z a m k u  u P. P r e z y d e n t a .  W Belw e­
d er z e  u P. M a r s z a ł k a  P i ł s u d s k i e g o ,  o r a z  u Premjera 
P ry s t o ra  O d b y ł a  s ię  też  uroczysta akademja k u  c z a .
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bohatera i twórcy z j e d n o c z e n i a  W ł o c h  G a r ib a ld ie g o ,  
n a  k t ó r e j  p r z e m a w i a l i : p o s e ł  K ose l sk i ,  p r ez es  S ł aw ek ,  
» gen. Górecki.

P o  z w i e d z e n i u  W a r s z a w y  g oś c ie  w ło sc y  od je ch a -  
S  na P o m o r z e ,  ce le m z w ie d z e n ia  G d y n i ,  p o c z e m  prze z  
P o z n a ń  ud a l i  s ię  d o  K ra k o w a ,  a s t ą d  na  P o d h a le .

JA K  N IE M C Y  P R Z Y G O T O W Y W A L I  SIĘ  D O  
N A P A D U  NA  P O L S K Ę .

W  p a r l a m e n c i e  n ie m i e c k i m  w y p r o w a d z o n y  zo- 
łtaf z r ó w n o w a g i  m in i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  Groe-  
ne« atakami n a c j o n a l i s t ó w ,  że  n ie s ł u sz n ie  ro zw ią za ł  
oddziały s z t u r m o w e .  M in i s t e r  w  r o z d r a ż n i e n i u  o d p o ­
w iedział na za rzu t ,  iż b e z  w z g l ę d u  na to,  że  dla  in- 
t e s ó w  N i e m i e c  p o w s t a n i e  z t e g o  p o w o d u  s z k o d a ,  m u ­
si zacytować j e d e n  z t a jn y c h  r o z k a z ó w  s z t u r m o w y c h  
o d d z i a ł ó w  n a c jo na l - s oc ja l i s ty cz n yc h .

W ś r ó d  w ie l k ie g o  n a p r ę ż e n i a  I zby  G r o e n e r  o d c z y ­
tał r o z k a z ,  z a w ie r a j ąc y  d o k ł a a n y  p la n  n a p a d u  na  p o ­
g r a n i c z e  Po l ski .  P l a n  u p o z o r o w a n y  b y ł  r z e k o m ą  k o ­
n i e c z n o ś c i ą  o d p a r c ia  n a j a z d u  „po l sk i ch  b a n d “ . O d c z y ­
t a n e  p r z e z  G r o t n e r a  wy ją t k i  z r o z k a z u  po twie rdz i ły  
p o n a d  w s z e l k ą  w ą tp l i w ość ,  iż n a d  g r a n ic ą  p o l s k ą  c z y ­
n i o n e  b y ł y  p r z y g o t o w a n i a  d o  w y w o ł a n i a  w o jn y .

N i e m c o m ,  widać ,  g r o z a  w o j n y  ś w ia to w ej  już  
w y w i e t r z a ł a  z g ło w y ,  on i  m a r z ą  o no w ej  za w ie r us z e  
w o j e n n e j .  —  Lecz  są s i e dz i  czu w ają .

K A RA  ŚM IER CI  P R Z E Z  P O W I E S Z E N I E .
W  p r o ce s i e ,  j aki  s ię  to cz y ł  we L w o w i e  p rzec iw 

G o r g o n o w e j ,  o s k a r ż o n e j  o s k r y to b ó jc z e  m o r d e r s t w o  
n a  o s o b i e  Lu s i  Z a r e m b i a n k i ,  z a p a d ł  w yro k ,  m o c ą  k t ó ­
r e g o  G o r g o n o w a  s k a z a n a  zo s ta ł a  na ka rę  śmierc i  p rzez 
p o w i e s z e n i e .

S k a z a n a  m i e s z k a ł a  u inż ,  Z a r e m b y  w ch a r ak te rz e  
gospodyni i przy jac ió łk i .  S to s u n k i  m i ę d z y  n ią  a d z i e ć ­
m i  inż Z a r e m b y  nie by ły  do bre .  Z a m o r d o w a n a  17- 
letnia L u s i a  n a m a w i a ł a  s w e g o  ojca,  by  ze rwa ł  z Gor-  
gonow ą, k tó r a  z t e g o  p o w o d u  zaczę ła  Z a r e m b i a n k ę  
nienawidzić. D n i a  1 s t y c zn i a  br.  Z a r e m b a  mia ł  się 
przeprowadzić na  i n n e  m i e s z k a n i e  w ra z  z ca łą  rodzi -  
34, ale b e z  G o r g o n o w e j .  N i m  to  n as tą p i ł o ,  Lus ię  Za- 
•^mbiankę z a m o r d o w a n o  w n o c y  z 3 0  na  31 g r u d n ia  
reszłego  roku.

J ^ o c e s  w y k a z a ł ,  ż e  z b r o a n i  tej  nie  m ó g ł  n ik t  
inny d o k o n a ć ,  ty lk o  G o r g o n o w a ,  k tó ra d o  os ta tn ie j  
chwili d o  winy  s ię  n ie  p r z y z n a w a ł a .  P r z e w ó d  j e d n a k  
» ą d o w y  n a g r o m a d z i ł  t yle  d o w o d ó w  pr ze c iw  G o r g o n o -  
w e j ,  ż e  n ie  b y ł o  tu  ju ż  ż a d n e j  wątp l iwośc i .

S k a z a n a  m o ż e  j e sz c ze  z a a p e lo w a ć ,  e w e n tu a l n ie  
zw r ó c i ć  s i ę  d o  P r e z y d e n t a  Rzpl i t e j  o u ła sk aw ie n ie .

N I E U L E C Z A L N A  C H O R O B A  D Y K T A T O R A  STALINA.

G e n e r a l n y  se k re ta rz  rosy j sk ie j  par t j i  k o m u n i s t y c z ­
n e ;  S ta l i n ,  k tó r y  wł aś c iw ie  dz i e r ż y  d y k t a t o r s k i e  r zą d y  
w  ca łe j  Ro s j i  sowie ck i e j ,  w s k u t e k  n i eu lec za lne j  c h o r o ­

by ,  p a r a l i ż u  p o s t ę p o w e g o ,  u z y s k a ł  n i e o g r a n i c z o n y  
u r l o p  z d r o w o tn y .

R E W O L U C J A  W O J S K O W A  W  JA P O N J I .
P r e m j e r  J a p o n j i  z a m o r d o w a n y . .

W  p ie rw s z y  dz ie ń  Z ie lo ny ch  Świ ą t  a o k o n a n o  
w T o k jo  (s tol ica J a p o n j i )  s z e r e g u  z a m a c h ó w  po l i t y cz ­
nych .  Of ia r ą  j e d n e g o  z tych z a m a c h ó w  p a d ł  p r em j e r  
j a p o ń s k i  Inukai .

W e d ł u g  K o m un ik a tu  u r z ę d o w e g o ,  d o  m i e s z k a n ia  
p r em j e r a  p r z y b y ło  7 r e w o lu c jo n i s tó w  w m u n d u r a c h  
o f i ce rów armi j i  l ą d o w e j  i m ar y n a rk i .  N a p a s t n i c y  p o ­
wali l i  p r e m j e r a  k i l k o m a  s t r z a ła m i  z r e w ol w er u ,  r a ­
n iąc g o  c i ężko.  76- l etni  p r e m j e r  zm ar ł  w kró tc e  p o t e m  
z u p ły w u  krwi  w szp i t a lu .  J e d n o c z e ś n i e  r z u c o n o  b o m ­
b y  na B a n k  Ja p o n j i ,  na  cen t ra l ę  p o l i c y jn ą ,  na  b a n k  
M i t su  Biszi  o raz  na m i e s z k a n ie  m in i s t r a  s p r a w  z a ­
g ra n ic z n y c h  J o s z i s a w y ,  a d m i r a ła  S uzu k i ,  g ł o w n e g o  
mi s t r za  ce r em o n j i ,  b a r o n a  H a g a s z i  i w ie lk iego  s t r a ż ­
nika p ieczęci ,  h r a b i e g o  M ak in o .

Po z a m a c h u  na  p r e m j e r a  13 m ł o d y c h  J a p o ń ­
cz yk ó w ,  p r ze w a ż n ie  o f i ce rów arnt j i ,  m a r y n a r k i  i szkół* 
kadeckicl i ,  o d d a ł o  się d o b r o w o l n i e  w ręce policji .  
W s z y s c y  on i  n a l eż ą  J o  ta jnej  o rgan iz ac j i  „C z a r n y  
S m o k “, zwa ne j  także  „ M a r tw ą  r ę k a “ . C z ł o n k o w i e  tej 
o r gan izac j i  zwa lc z a j ą  po l i t y k ę  r z ą d u  j a p o ń s k i e g o  
w M a n d ż u r j i  i S z a n g h a ju .  O f i a rą  z a m a c h ó w  p a d ł o  
7 p o l i c j a n tó w  i 3 cyw i l n yc h ,  k tó rzy  zos ta l i  ranni .  
Z a m a c h o w c y  rozrzuci l i  p o  s tol i cy  u lo tk i  z h a s ł a m i :
„Niech  ży je  c e sa rz !  P recz  z k o r u p c ją  po l i tyków.  
P recz  z o l ig a r ch ją  f i n a n s i s t ó w 1*.

C e sa r z  m i a n o w a ł  mi n i s t r a  f i nansów,  T a k a h a sz i  
j a k o  p r o w i z o r y c z n e g o  p rem je ra .

N a s t ę p s t w a  rewoluc j i  w o j s k o w e j  nie  d a d z ą  >ię
n a ra z ie  p rzewidz ieć .  C a ły  r ząd  p o d a ł  s ię  d o  dymis j i .  
P a r l a m e n t  zos ta ł  z w o ła n y  na  n a d z w y c z a j n ą  sesję .
■ ■■mmmmmum■ ■ ■ ■ « * « ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ »
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O s o b is ta .
Ślub Se kre ta rza  Poselstwa W ęgiersk iego w W a r ­

szawie. D n ia  12 kwietn ia  1932.  p r zys ięga l i  so b ie  d o ­
z g o n n ą  w ie r noś ć  p.  A d o r j a n  Diveki  i p. R ó ż a  z Hr.  
S t e r n b e r g ó w  w E s t e r g o m  na  W ę g r z e c h .

N a d m i e n i ć  tu  p o t r z e b a ,  że  p. Diveki  j e s t  r o d e m  
z P o d h a l a  i to z P o d w i lk a  na O raw ie .  Był  on  d łu g ie  
l ata p r o fe so re m  g i m n a z j a l n y m  na W ę g r z e c h ,  zda ł  do  
k to ra t  z f lozofji  na U n iw  w B u da pe sz c i e .  P r z e d  w o j ­
n ą  po s ła ł  g o  rząd węg i e r sk i  d o  W a r s z a w y  i t a m  był  
aż do  w y b u c h u  w o jn y  św ia towej .  P o  w ojn ie  r ów ni eż  
g o  t a m  w ys y ła  r ząd  węg.  w c h a r ak te rz e  se k re ta r z a  
p os e l s t w a  węg ie r s k ie go .

P a n  Divek i  był  p r o fe so re m  i na uc za ł  n as zy c h  
o r a w c ó w  w Trzc ianie  za cz a s ó w  węg ie r sk ich .

G r a t u l u j e m y  M łod e j  Pa rze
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Pan Fr. B arn ert  r o d e m  ze  Sp i sz ą  j e s t  ob ec n ie  | 
>przen ies iony na nac ze ln i ka  w y dz ia łu  u r z ę d u  c e ln e g o  j  
i do  W a r sz a w y .  D o tą d  by ł  n a c ze ln ik ie m  ur zę du  ce ln e g o  j 

w My s ł o w ic ac h  na Ś ląsku.

P an  Ba rne r t  j e s \  zn a n y  z cz a s ó w  p le b i sc y t ow yc h ,  
j ako  p o c h o d z ą c y  ze Spi szą ,  g o r ą c o .p r a c o w a ł  n ad  p r z y ­
ł ączeń.  fcm Sp i s zą  d o  Pol ski .  — G ra tu lu j em y .

Obniżenie o p ła t  za paszporty bydlęce w powiecie  
iHowy Targ . N a za sa d z i e  art .  27. pkt .  3. u s t a w y  o ty m.  
u re g u lo w a n iu  f i n an só w  k o m u n a l n y c n  z dn ia  11. VIII. 
1923 r Dz.  U.  R. P. Nr.  9432 3  p. 747 i z g o d n i e  
z u c h w a łą  W y d z ia łu  P o w i a t o w e g o  p o w z i ę t ą  n a  p o s i e ­
d z e n i u  w d n iu  26 kwie tn ia  br.  z a r z ą d z a m ,  b y  o p ła ty  
za  ś w ia d e c tw a  p o c h o d z e n i a  zwie rzą t  ( p a s z p o r t y  b y ­
dlęce )  p o b ie r a n e  by ły  za b la n k ie t  dla kon i  d o l a t 4 - c h  
b y d ł a  i n i e ro g a c i z n y  p o n a d  6 mie s ięcy  na j wy że j  po  25 
gr- zaś  dla cieląt,  kóz,  b a r a n ó w ,  j a gn ią t  i n i e ro g a c i z n y  
-do 6 mies ięcy  na jwy że j  20  gr.  za 1 blankiet .

Z a r zą d ze n ie  p o w y ż s z e  w ch o d z i  w życie  z d n i e m  
d z i s i e j s z y m  i n a l eż y  je n ie zw łoc zn i e  p o d a ć  do  w i a ­
d o m o ś c i  ludności-,  przez  o b ęb n i en ie ,  j ak  r ów ni eż  R a ­
dzie  G m i n n e j  n.a n i j b l i ż s z e m  jej po s ie dz e n iu .

Z a w ia d a n in m  za raz em ,  że w n a j b l i ż s z y m  czas ie  
o b n iż o n e  b ę d ą  o p ła ty  t a rg o w e  w N o w y m  T arg u ,  C z a r ­
n y m  Du na j cu ,  Rabce ,  K ro ś c i e n k u  i J a b ł o nc e .

Z ar z ą d z e n ie  p o w y ż s z e  w y d a n e  zos ta ło  z uw ag i  
na ci ężkie  p o ło ż en ie  ro ln ików sz cz egó ln i e  w tut .  po-  

-wiecie,  j ak r ów ni eż  na s p a d e k  cen ży w e g o  inw en ta rza .
P rz ew o d n ic z ą c y  T. W y d z ia łu  Powiat .

S t a ros ta  pow.  M. Korn i ak  wr.

Komunalne ulgi podatkowe w powiecie  N. Targ  
cna rok 1932 33, Ra d a  Pow ia tow uA po w .  N.  T a r g  za 
t w D r d G ł a  o b n iż e n ie  p o d a t k u  o p ła t  d r  i g o w y c h  od 
g r u n t a  Jt™ 100" o na 75" u, dalej  z n ie s i on o  zu pe łn i e  
nas t - ,v i i j ącV'ópł  >tv i p od a t k i  o d :  a) d o d a t e k  k o m u ­
na l n y  J o  pans t  A'L)wego p o d a t k u  g r a n t o w e g o ,  b) do 
da t ek  k o m u n a l n y  d o  pańs tw ,  p ida tku  o d  n ie ruc ho- ' - 
mośc i ,  c) d o d a t e k  koin.  o d  ce n y  św ia d e c tw  i kar t  
r e j e s t r acy jnych ,  d) o p ła ty  k o m u n ,  o d  p r ze n ie s i en i a  
własnośc i  n i e ru c ho m .  2) P o d a t e k  k o m u n a l n y  od  przed-  
mi u t ó w  zby tku :  a) po w ozy ,  rowery ,  b) b roń ,  c) kon ie  
wi e r z ch p w e .  3) D o p ła t y  na b u d o w ę  d r og i  P o ro n in ,  -  
■Bukowina w w y s o k o ś c i :  a) 75" o pa ńs tw  p o d a t k u
g r u n t  b) 50°/'o pańs tw .  p o d a t k u  od  n i e ru c ho m ,  c) kom.  
15° o cen ś w ia d e c tw  p r ze m .  i kar t  r ej es t rac .  4) D o ­

p ł a t y  za n a d m i e r n e  zu ży c i e  d r ó g  o d  p r z e w o ż o n y c h  
m a t e r j a ł ó w  ( ka m i eń ,  cegła ,  w a p n o ,  d r zewo) .

s te fa n  Jarosz w  Gorcaoh Z n a n y  p o d r ó ż n i k  i z a ­
d ł u ż o n y  p r o p a g a t o r  P o d h a l a  w ś r ó d  A m e r y k a n ó w  —  
j a k  się d o w i a d u j e m y  —  r o zp oc zą ł  b a d a n i a  geogr a f i czn o-  

i e ś n e  w Gorcach, ’ z r a m i e n ia  In s ty tu tu  Geo gr a f .  Un iw .  
. J a g ie l l .  N i ew ą t p l . wi e ,  w ład ze  g m i n n e  i o g ó ł  s p o ł e c z e ń ­
s t w a  p o d h a l a ń s k i e g o  u d z i e lą '  p. J a r o s z o w i  p o m o c y  
<»v j e g o  p racy.

W ybrani na o s ta tm em  (tj. 26.  kw ie tn ia  br.) W a l '
n e m  Z g r o m a d z e n i u  c z ł o n k a m i  B a n k u  P o d h a l a ń s k i e g o  

‘ w Z a k o p a n e m  —  d o  R a d y  N a d z o rc z e j  pp.  F r a n c i s z e k  
Pawi .ca ,  di .  J a n  G a l a r o w s k i  i A n d rz e j  Kub i t i  z ł ozy t r  
kwot ę  zł. 150. na b u d o w ę  D o m u  L u d o w e g o  „ Z w i ą z k u  
G ó ra l i " ,  o raz  15 zł. na f u n d u s z  p r a s o w y  d la  „ G a z e t y  
P o d h a l a ń s k i e j "  —  z a m i a s t  u r z ą d z e n a  h e r b a tk i  tow a-  
rzyskie j .

W dniach 14 i 15 mają rano z j ec h a ł o  d o  N o w e g o  
T a r g u  oko ło  100 a m a t o r ó w  s p o r tu  w o d n e g o  z Kato  
wic,  Biel ska i K ra k o w a ,  s k ą d  udali się na  s w y c h  s k ł a ­
d ak a ch  z p r ą d e m  D u n a j c a  do P ien in  i N o w e g o
Sącza.

Je s t  to  d la  n a s z e g o  m iasta niełada z a s z c z y t ,  
a m a t o r z y  sp or tu  k a j a k o w e g o  obra l i  so b ie  N. T arg  j a ­
ko sw ą  p r zy s t a ń .  P o ź ą d a n e i n  b y  j e d n a k  b y ło  i z p r o ­
ś b ą  u d a j e m y  się  d o  z a r z ą d u  mia s ta ,  aby m iejsce ,  s ł ą d .  
o d p ł y w a j ą  kajak i ,  s p e c ja ln ą  o to c z y ł  op iek ą ,  o c z y ś c i ł  
je z p r z e r ó ż n y c h  o d p a d k ó w ,  a n a w e t  w y b u d o w a ł  m a ­
ły p o m o s t .  Z l a ką  p r o ś b ą  p o w in n i  s ię  zw rócić  d o  Z a ­
rządu  m ia s t a  i d o r o ż k a rz e ,  k tó r zy  p rzec ież  bezpof.re-  

j d n io  m a j ą  z k a j a k o w c a m i  s ty c zn o ść  i o d  nich zarabiają  
Wystawa prac fo to am ato rb w . G im n azja ln e  k ó łk o  

fo togra f iczne u r z ą d z a  w p o ł ow ie  czerwca br w y s t a w ę  
prac  f o t o a m a t o r ó w ,  p o ł ą c z o n ą  z k o n k u r s e m ,  której  

! ce l em jes t  k rze wi en i e  idei  f o t o a m a t o r s t w a  p o z a  g i m ­
n a z ju m .  W a r u n k i  w y s t a w y  : 1) W y s t a w a  niuie j -  za
je s t  wy łączn ie  dla  a m a t o r ó w .  2 /  K aż dy ,  kto chc e  wziijć  

j udział  wy s ta wie ,  m o ż e  zgłos ić  d o w o l n ą  i lość o d b f t o k
lub p o w ię k s z e ń  w  t e rm in ie  d o  d n j a  10 cz e w c a  b r .

! 3) Z g ł a s z a n e  m o g ą  b y ć  o d b i t k i  lu b  p o w i ę k s z e n i a ,
i O db i tk i  m o g ą  b y ć  u p i ę k s z a n e  (p rzez  u p i ę k s z e n i e  r©
j  zu m ie  się ty lko  n a k l e je n ie  na  ka r ton .  N a j m n i e j s z y

w y m ia r  zd jęć do  k o n k u r s u  w yn os i  9 — 12, p r z y  p o r t r e t o ­
wych  zd jęc iach 6 p 9  4) Prace te w in e  b y ć  z a o p a t r z o ­
ne p o t ip i se m  d a j ą c e g o  je  na w y s t a w ę  a m a t o r a .  5 )  

l Ka^da  Gbdb i tka  lub p o w ię k s z e n ie  m o ż e  b yć  w c z a s ie
w y s ta w y  Sprz eda ne ,  j e d n a k  za" z g o d ą  właścic i e l a .  6)

| a m a t o r  d a j ąc y  swe  p race na  w y s t a w ę  płaci '  o d  k a ż d e j
■ odbi tk i  po 5 gr.,  zaś  o d  p o w ię k s z e n ia  p o  10 g r  C z ł o n ­

kowie „Kótka f o to g ra f i cz ne g o "  p o s i a d a j ą  zn i żk ę  
7) Ze s p r z e d a ż y  od b i t e k  i p o w i ę k s z e ń  b i e rz e  „Kółko 
F o to g ra f i cz n e  M 0 0,^ sk on ia .  8) Ż a d n e  z g ł o s z e n i e  nie 

i m o ż e  b y ć  zwr óco ne .  9) W y s t a w ę  z a k o ń c z y  k o n k u r s
p rac  z g ł o s z o n y c h  na  w ys ta wę .  10) S ę d z i o w a ć  b ę d ą :  
W P .  Dyr.  Cz ec h ,  prof.  G u t o w s k i ,  prof  B r y n ic z k a ,  d y r  
G e n g a  i prof.  Wręźlewicz .  11) D ec y z j a  s ę d z i ó w  jest 
os ta te czn a .  12) Sk ład  ju ry  z a p e w n i a  b e z s t r o n n e  o s ą ­
d z e n ie  prac.  13) W s z y s t k i e  z g ł o s z o n e  zd jęc ia  b ę d ą  
o c e n ia n e  j e d y n ie  na p o d s t a w i e  z a i n t e r e s o w a n i a ,  które 
m o g ą  wzb ud z i ć .  14) P race  z o s t a n ą  p o d z i e l o n e  n a  g r u ­
py ,  a to : a) dzieci  —  por t r e t y ,  b) w id ok i ,  —  martw# 
na tu ra ,  a rch i t ek tu ra  i w n ę t r z a ,  c) g ry,  sporty, zajęcia, 
d) zw ie rzę ta  —  ptaki .  15) N a g r o d y  b ę d ą  rozdzielam  
w  c z t e r e c h ' k la sach  zdjęć .  16) R o z d a n i e  n a g r ó d  nastą­
pi p o  z a m k n ię c i u  w y s ta w y .  —  Z g ł o s z e n i a  n a l e ż y  nad­
s y ł a ć  p o d  a d r e s e m  : Dy re k c j a  G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e ­
g o  w  N o w j t n  T a r g u  (dla „ K ół ka  F o t o g r a n c z n e g o “-»
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przyjmuje ch orych  do 9 30 przed południem* 
i od go d z in y  2-ej po południu.

Reklama
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R o z k ł a d  j a z d y  Ważny od 22-go maja 1932
1 Nr. R o d z a j Skąd NOWY TARG D o kąd K u r s u j e  o d — d o  1
i pociągu
I

p o c i ą g u przyjazd | | od jazd

j 6 1 1 6 o s o b o w y Z a k o p a n e 0-53 0-58 K r a k ó w
6 1 1 5 » K r a k ó w 4 4 5 4-50 Z a k o p a n e
6551 m i e s z a n y N o w y  T a r g •— 5-25 S u ch a  Ho ra
6 1 2 0 o s o b o w y Z a k o p a n e 6-36 6-38 K ra k ó w

codz ienn ie  od 26 VI—6 VII, 31VII—7 VIII

t 6 1 0 3 po sp ie sz . K r a k ó w 7-00 7 04 Z a k o p a n e
28VIII------6 IX, 18X 11-24 X11, 27 X I I  11
jednorazow o: I0VII, 17VII, 24VII, 15YTII

j 21VIII, o raz  w  1933 do 12II w d n ie  św ią t

| 6 5 5 2 m i e s z a n y S u ch a  H or a 8-42 — N o w y  T a r g
j  6171 y* C h a b ó w k a 7 '5 6 9-00 Z a k o p a n e p rz e w ó z  p o d ró ż n y c h  w  w a g  3 kl 

z w y ją tk ie m  n iedz ie l  i ś w ią t
6 1 1 4 o s o b o w y Z a k o p a n e 8-57 9 0 2 K ra k ó w
6101 po sp ie sz . K r a k ó w 12-19 12-23 Z a k o p a n e
6 1 1 2 o s o b o w y Z a k o p a n e 14-35 14-45 K r a k ó w
61 1 1 n K r a k ó w 14-44 ! 14-50 Z a k o p a n e
6 5 5 3 m i e s z a n y N o w y  T a r g —  ! 14-55 S u ch a  H or a

, ; 6 1 0 2 p o s p ie s z . Z a k o p a n e 18-46 18-48 K r a k ó w
! 6 0 3 b o s o b o w y Z a k o p a n e 19-07 19-09 Karowice w dn ie św ią t, od 22V—2X, 18X11—26111

' 6 1 1 3 w K r a k ó w 20-28 20-33 Z a k o p a n e
| 6 0 3 7 n K at o w ic e 2 1 0 5 21-09 Z a k o p a n e w dnte  p rzedśw iąteczne od 2“>V— IX 

i od 17X11—25 III. !
. 6 1 0 4 p os p ie sz . Z a k o p a n e 22-08 22-10 K r a k ó w
| 6121 o s c b o w y K r a k ó w 22-58 23-02 Z a k o p a n e
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